
~· . -~ 

~ena numeru 3 zr. hmr 1<:1 -:Ntr · -;z~. ,„..,1 L"'' Ktrn 1rn..f:()w r,<1cu:1n 51~ 1 Społeczeństwo Stolicy\ manifestuje wolę pokoju 

ORGAN WK · ŁK POLSKI EJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
......... „„ ............ ._ .................. „ ...... „ ......... ._ .................. „ .................... .-....... --

' -:--::. WTOREK 4 PAŻDZIERNIKA 1949 ROKU „ .............................. „„.... ... ................................. „ ROK U (V) Nr 272 (1197) 

Utworzenie „rządu" w Bonn 
Plac Zwyciest wa Yi Warszawie stał się widownią tłumnych ma nifestacji 
podczas uroczystości Mięclzynarod:iw er-o Dnia Walk i o Pokój. 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••e•••••••••••••••••••a•••••••••••a• stanowi brutalne pogwałcenie uchwał poczdamskich 

i prowadzi do politycznego i 9 ospo?arczego rozbicia •• ~ iem ie.~ lW~Ue~ ~H~li@[~j ~iHWUY urna ie 
łł'9!~KW~~~~u wr,~~~~~~~i!~~.„~~ .. ~z~~,~~,.!!~~ ,!:.g~ryt~~~~.! ~!,~~.~!! cen1ralny rząd Chin ludowych 

SDraw zagranicznych ZSRR, A. Gromyko, na polecenie rządu radziec- nla Niemiec Zachodnich przez rLą::ly nich odmówiły również priyję-
kiego wręczył ambasadorom USA, i Wielkiej Brytanii oraz charge C8A, Wielkiej Brytanii i Francji. cia propozycji rządu radzicr.kie-
d'affaires Francji noty w sprawie problemu niemieckiego. Usiłowania 3 mocarstw przedsta- g·o przygotowania niemieckiego 

Fienia sprawy tak, jakoby ów statut tralttatu polrnjowego i wycof.i-
TEKST NOTY, 

WRECZONEJ AMBASADOROWI 
USA 

W związku z utworzeniem 20-go 
września br. w Bonn separntystycz­
nego rządu dla amerykańskiej, an­
gielskiej i francuskiej strefy okupa­
cyjnej Niemiec, rz:}d radziecki uwa­
ża za konieczne oświadczyć, co na­
stępuje: 

Fakt utworzenia separatystyczne­
go rzi!dU dla zachodnich stref Nie­
miec można kwalifikować jedynie ja· 
k.., punkt szczytowy polityki rozbicta 
Niemiec, wprowadzonej przez rządy 
l•SA, Wielkiej Brytanii i Francji w 
ciągu ostatnich kilku lat z pogwał· 
ceniem uchwał poczdamskich, na pod 
stawie których państwa te wraz ze 
Związkiem Radzieckim wzięły na sle· 
hie zobowiązanie traktowania Nie· 
miec jako jednolitej całości i współ­
działania w ·przeobrażeniu Niemiec w 
demokratyczne i pokój miłujące pal\· 
.!it11·0, 

Przez utwoncnfo separatystycz­
nego rządu dla Niemiec Zachod· 
nich, 3 mocarstwa tym samym 
pogwałciły równi.ęż postanowienia 
przyjęte w czerwcu br. na pary­
skiej sesji Rady Ministrów Spraw 
Zagranicznych, zgodnie z którymi 
r:i.:ądy USA, Wielkiej Brytanii, 
Francji i ZSRR zobowiązały się 
kontynuo\\·ac swe wysiłki, aby o· 
siągnąć odi.ludowę jedności gospo­
darczej i polityeznej Niemiec. 

Ten krok rządów USA, Wielkie] 
Brytanii i Francji stanowi pogwałce­
nie nie tylko zobowiązań, jakie one 
IH"zyję!y na siebie w sprawie zacho­
'' ania jeclności Niemiec, lecz równiet 
zobowiązań, dotyczących za wa re la 
1 r11ktalu pokojowego z Niemcami, ja­
ko że utworzenie sep.::ratystyczne~o 
pl\ństwa z::chodnio-niemieckiego po. 
ciąga za sobą niedopuszczalną zwło· 
kr w zawarciu traktatu pokoiowe2:0 
z Niemcami - WBREW UĆHW A· 
·ł:.OM KONFERENCJI POCZDA:\I· 
f>KIEJ. 

„Konstytucja z Bonn" 
wznawia panoszenie się 
kapital•stów i junkrów 
Rząd radziecki uważa, że usiłowa­

nia rządó-.v U:SA, Wielkiej Brytanii I 
Francji usprawiedliwienia swych 
działań, dotyczących utworzenia :ie-­
paratystycznego rzątlu w Bonn, inte.­
resami ludności niemieckiej -

NIE WYTRZY'.\IUJĄ KRYTYKI. 

W POSL USZNE N A RZ.l;:DZIE 
ZACHODNICH Wł,ADZ OKUPA­

CY.J:NY\H PRZY REALIZACJI 
ICH AGRF.SYWNYCR PLANóW 

cl:up:icyjny miał na celu „pozwoli<! nia wojsl• okupacyjnych z Nie-
narodowi niemieckiemu na wykony- mice w ciągu ro.ku po zaw;uciu 
v;anie samorzącl;:i demąkratycznego"' , traktatu pokojowego. 

W EUROPIE. 
ji.k podaje komunikat o rozmowac11 R d 3 
'" aszyngLvńskich w kwietniu br., - zą Y mocarstw 

W istocie rzeczy „Konstytucja z s:::; zupełnie sprzeczne z zasadniczymi sabotują uchwały 
Bom" jest jedynie dodatkiem do tzw. ?.ałożcniarni tego statutu. o demiHtaryzac<i Niemiec 

W f h 
. W ten sposób w ciągu ubiegłych 

ładza w zachodnich stre a<; Niemiec - kilku lat rządy Stanów. Zjedn.1czv-
monopolem władz okupac-yjn'Ych nych , Wielkie j Brytan ii i Franci: n ie 

Jak wiadomo, zgodr,ie z tym sta- wyraz w decyz.'i anglo-ameryka11- tylko n ie wykonywały zobowiązal'l, 
t.item, :iajważniejsze funkcje admi· skich władz oknoacyjnych oddziele- wziętych na siebie w ukladz:e .JOCZ.-

. t ·· • t · t · ni',1 olJ~z,aru z~gł••bia Ruhry od Ni·e- damsk:m. lecz naruszając wręcz '.e 
IliS raCJl pans woweJ s anow1ą - u , zobowiaz<rn ia. prowadziły politykę 

MONOPOL miec i w u·sunięciu Ruhry spod kon- rozbicia· Niem:ec i odwlekania róż-
WLADZ OK lJP ACY JNYCH, troli czterech mocarstw z przekaza- nymi sposobam: sprawy za wa r·; ia 

a naród niemiecki jest faktycznie od- r.irm Zag-tębia Ruhry pod kontrolę traktatu poko jowego z Niemcam i, 
sunięty od jakiegokolwiek udziału w ~'\tanów Zjednoczonych i Wielkiej Bry ZRYWA.JĄC WSPOLNE UCHWAŁY 
"ykonywaniu tych funkcji, nie tanii. CZTF:RFCH MOCARSTW O OEMO­
n1ówiąc już o tym, że wprowadzenie Znalazło to również wyraz w sepa· KRATYZACJI I DEMILITARYZ.\· 
statutu okupacyjnego jest wyrazem rntystyczn~'ch anglo - amerykańskich CJI N!El\11EC. 
polityki, obliczonej na zerwanie za· zarządzeniach, sprowadzających się Tę antydemokratyczną politykę 
warcia niemieckiego traktatu poko- de faktycznego odstąpienia od ucł\W:l! mocarstwa zachodnie zakończy-
jfowego oraz na niedopuszczalne prze- poczdamskich w sprawie demokraty- ły obecnie utworzeniem -;cpara-
dłużanie reżimu okupacji w Niem- zacji i demilitaryzacji Niemiec. tystycznego rządu zacbódnio-nie 
czech. Na konferencjach londyńskich w mierkiego, oddając go w ręce 

Z 1iowyższego wv. nika, że ulwo- · ł S„UG RE""IMU 1!148 r. trzy mocarstwa przy udzia- wc·zoraJszyc i ..., r:. 1 

r:i:enie separatyst) cznego rządu le krajów Beneluxu _ powzięły de· HITLEROWSKIEGO. 
w Bonn J0 est nie do pogodzenia R d J l k" · k · c) zję wprtnvad:i.:enia nowych zarzą- zą. rai z ee 1 uwaza za oniecz-
z uchwałami Konferenc1"i Pocz- · ·• t YJ.» tko•"'o dzeń, zmierzających do rozbicia Nie- ne :.1wroc1c uwagę na ę w :.. ~ 
damskie)· i stanowi brutalne 1>0· • d . _ _. · I · · kt ·ra sp Jlliec. Zariąr1 enia te znalazły w.vr.i.z powazną. o powhmz1a nosc, o a 
!!:wałcenie tych uchwał, u któryc~ - d ] St . ZJ d ocznn 1 h ~ ,,. przeprowadzeniu separatystycznej a na rzą.c anow e n .. , Y • 
Podstaw leży konieczność zacho· · k ad n prze USA reformy walutowej w zachodnich w zw1ąz u z prow zo ą z 
wania jedności Niemiec na zasa- >.trefach Niemiec i w zachodnich se!\· wspólnie z Wielką Brytanią I Fran-
dach demokratycznych i poko•o. ·„ 11·t k N1" mczech kto'rn do ' tt'rach Berlina oraz w jawnych przy- CJ„ po Y ą w e · • „ · 
wych. gc-towaniach do utworzenia rządu dla prowadliła do utworze:nia antyludo 

Jest rzeczą oczywistą, że utwiJ· :oachodnich ,stref Niemiec. wego separatystycznego rządu w 
rzenie separatystycznego rządu . . . . . Bonn, wrogo odnoszącego się do po-
jest tylko nowym i to dąleko idą- . Poli~yk~ rozJicia 1 t·o~~zło~kow:t- stanowień Konferencji Poczdamakiej 
cym objawem polityki rozbicia r •a ~1em1ec znalazła SW?.J epilog w ' o demokratyzacji I demintaryzadi 
Niemiec, która z pogwałceniem p:z!.i~tych 1:" ko_nferenCJl P1·zed~_ta- Niemiec i do nałożonych na Niemcy 
uchwał Konferencji Poczdamskiej wic!elt Stan.?~ ZJedno.?zonych, Vi 1el- zobowiązań - co jest NIE DO PO­
prowadzona była przez rzątly k1eJ Brytann l FranCJ! w Waszyng- GODZENIA z INTERESAMI ~UŁU­
USA, Wielkiej Brytanii i Francji tonie w kwietniu 194fl roku uchwa- .JĄCYCH POKOJ NARODOW 1rn-

w ciągu ostatnich 3 lat. h·ch o „Statucie okupacyjnym" <lla ROPY 
Już w grudniu l!l4G roku rządy Za<'hodnich Niemiec, stanowiącym Rząd radziecki uważa równi1cześ-

USA i Wielkiej Brytanii zawarły rodwalini;i „Konstytucji z Bonn", a ni<.> za Jrnnieczne oświadczyć. że p'l· 
porozumienie o połączeniu dwóch. także o uLworzeniu tzw. „międzyn:i- nieważ w B<tnn utworzono wsporn­
stref, co stanowito jaskrawe pogwal- rodowego organu" _dla Za~lębia Ruh·. niany rząd separatystyczny, - w 
C!'nie układu 4-ch mocarstw o wspól· r:.', oraz w zawarcm sµecJalneg.., po- Niemczech w chwili <tbecnej wytw.1-
nej kontroli nad Niemcami. Tę roz- rozumienia o trzech;5tr?1:nej anglo: rzyła się nowa sytuacja. Sytuacja. ta 
~amową działalność starano się wów- fi ancusko • amerykansk1eJ kontroli nadaje szczególnie ważne zna<'zenie 
czas uzasadnić względami gosvodar- nad Zachodnimi Niemcami, które to sprawie wykonania zadań oclburlowy 
czymi i powoływano l:'ię na to, że po- porozumienie wyraźnie zmierzało ;Jo jedności Niemiec, jako demokrat:vcz­
łączenie strefy amerykańskiej i bry- z "liweczenia podstawowego układu nego i pokojowego państwa oraz 
t!•jskiej rzekomo nie prowadzi ani do p~między ZSRR, Stanami Zjednoczo- sprawie zabezpieczenia wykonania 
rozczłonkowania Niemiec, ani do zer- nymi, Wielką Brytanią i Francją w przez Niemcy zobowią,zaii nałoio­
wania uzgodnionej dawniej między ~prawic czterostronnego mechanizmu nych na nie w układ7.ie pGCzdam-
4 mo\'.arstwami polityki w sprawie kc·ntrolnego w Niemczech. skim czterech mocarstw. 
Niemiec:. W c:ągu całego minionego· cikresn RZAD ZSRR KIERUJE ANALO-

'\V rzeczywistości ten akt rzą- d GICZNE NOTY RÓWNIEŻ DO - począwszy od 1946 r. - rzą ra-
dów USA i Wielkiej Brytanii st.a· dz'.ecki zwracał uwagę rządom Sta- RZĄDÓW WIELKlEJ BRYTANll I 
nowił początek jawnego zwrotu w nów Zjednoczonych, Wielkiej B!"yta- FRANCJI. 
polityce tych mocarstw 7" od po· nii i Francji na niedopuszczalność ---------------­
rozumienia poczdamskiego w spra naruszen:<1 porozumienia pocz<:l>!m­
wie jedności Niemie<: do polityki sk:ego w sprawie jednośc; Niem.iec 
rozbicia Niemiec. i na niedopuszczalność zerwania u-

W ciągu 1947 roku podjęto w ame- chwał czterech mocarstw w ~praw:e 
rykańskiej i brytyjskiej strefie okn· demokrat:i:zacji i demilitaryzacji N~e 
kacyjnej Niemiec dalsze środki, zmte m'.ec, stanowiących podstawę wszyst 
rzające do POGŁĘBIENIA ROZLA-1 k:ch wspólnych uchwal cztcrc~h "flO 

MU I ROZCZł~ONKOW ANIA NIE- carstw na temat polityki wobec Nie­
llIEC, co znalazło w szczególności miec. 

Rząd ZSRR ostrzegał mocarstwa zachodnie 
przed zgubnymi skutkami rozbicia Niemiec 

USA· przeistaczają 
Poludn. Koreę 

w swą kolonię 
NOWY JORK (PAP). - W dalszej 

dyskusji nad sprawozdaniem tzw. Ko 
·misji Koreańskiej, prowadzonej od 
kilku cb i w specjalnej komisji poli· 
tycznej Generalnego Zgromadzeniil 
ONZ, zabiał głos deleg"at ukrai1'lski 
Wojna. 

Fakty świadczą o tym, że tego ro· 
dzaju próby są pozbawione podstaw, 
ponieważ powszechnie wiadonw, że 
nikt nie pytał o opinię narodu nie­
mieckiego w tej s;irawie. Wiadomo 
rnwnocześnie, że władze okupacyjne 
3-ch mocarstw podejmowały .,·-;zyst· 
kie swe kroki, związane z utworze­
niem separatystycznego rządu w 
!\iemczech Zachodnich, włączając w 
t1• tzw. „Konstytucję z Bonn", opie­
rając się tylko na wąskiej grupie 
si:recjalnie dobranych starych reak­
c:•inych działaczy politycznych Nie· 
ir.iec zachodnich, ściśle związanych z Rząd radziecki wskazywał przy I nów Zjednoczonych, Wielkiej Bry­
zaz ·anicznymi kołami finansowymi 1 tym na ZGUBNE KONSEKW~NCJE tanii i Francji podjęcie kroków, ko­
zal~~nych od tychże kół. PROWADZONEJ PRZEZ TRZY ZA- niecznych dla utworzenia rzątlu dc-

„Konstytucja z Bonn" zostara CHODNIE MOCARSTWA POLlTY- mokratycznych Niemiec oraz przystą 
opracowana pod bezpośrednim na· Kl ROZBICIA NIEMIEC, polityld pienie do opracowania niemiel'.!kiego 
ciskiem władz okupacyjnych mo- przywrócenia w Niemczech Zachod- traktatu pokojowego. Rządy !rzech 
carstw zachodnich które w isto· nich dominującej pozycji 1·cakcy.i- mocarstw zachodnich odrzuciły jed­
cie rzeczy podyktowały podsta· nym, militarystycznym i odweto- nak propozycje rządu radziec:ciego, 
wowe jej założenia. Narzucono wym elementom, które stanowiły w kont.ynuując swą politykę poglęb:a­
przy tym narodowi niemieckienrn przeszłości podporę niemie~kiego mi- n ia rozbiela Niemiec. politykę, ld óra 
ustrój federacyjny, z którym nie litary7.mu i hitlerowskiego reżimu. a prowadziła do zerwania zawarcia 
zgadza się większość narodu nie- obecnie podniosły znowu głowę traktatu pokojowego i przedł'.1żała 

Mów:::a podkreślił prawo narodu 
koreański ego do samostanowienia o 
lo~::ach i óo utworzenia suwerennego 
i niezawisłego rządu , reprezentujące­
go mieszkańców całego k ra ju. Woj· 
na stwierdził , że Słany Zjednoczone 
pogwałciły moskiewskie porozumie­
nie wielkich mocarstw w sprawie 
Korei, tworząc w południowej części 
lego k rnju antynarodowy, reakcy jny , 
.mari onetkowy „rząd". 

mieckiego. „Konstytucja z Bonn·· Taką politykę trzech mocarstw okupację Nięm:ec na długi okres, 
uie tylko nie zawiera żadnych po· można objaśnić jedynie tym, 7e NIE DOPUSZCZAJĄC DO USTA-
stanowień ograniczających domi- znajduje w niej wyraz dążenie NOWIESIA TRWAŁEGO POKOJU 
nującą rolę niemieckich monopo- określonych kół imperialist:vcz- W EUROPIE. 
listów .i junkrów, którzy blli in· nych do wykorzystania Z:i~hocl- Wreszcie na paryskiej sesji 'lady 

· t · · · t nich Niemiec jako baz:v dla urze Ministrów Spraw Zagranicznych w 
sp1ra oram1 1 orgamza oram agre czywistnienia ich agresywnych 
sji niemieckiej i którzy stanowili planów, co przeistacza Niemcy 
podporę reżimu hitlerowskiego, Zachodnie w nowe ognisko nie-
lecz rozwiązuje im ręce do dalsze; pokoju w Europie. 
;'Ltydemokratycznej działalności. Rzad radziecki prowadził ze swej 
~a „Konstytucji z Bonn" charak· strony stanowczą walkę przecivnrn' 

frrystyczny jest t:ikźe art. 24, w któ· rozb'.ciu Niemiec, domagając .;ię -
r!'m bezpośrednio wskazuje się na to, zgodnie z uchwałami Konferencji 
że pań3two zachodnio • niemieckie Poczdamskiej - powołania do żyda 
mcż~ „przekazać swe prawa su we· ogól no-niemieckich organów 2·.)s;:>o­
ren11e organom międzypa11stw~wym·• darczych, jako pierwszego kroku na 

udzielić „zg:>ily na ograniczenie drodze do utworzenia ogólno-n'.e­
swych pra. w suwerennych", co w spo· j mieckiego rządu demokratycznego. 
s6b jawnv przekształca t.o m<Jri'lflet· Przeszło dwa lata temu rząu ra-
kowe •• uaństw<>" dziecki za.DroDonował uadom Sta-

czerwcu br. rządy trzech maca\ .;tw 
zachodnich znowu odmówiły przyję­
cia propozycji Zw:ązku Radz!ec!de;(o 
- utworzenia, na podstawie niemlec 
k'.ch organów ekonomicznych, l~t­

niejących w danej chwil: we wschod 
n iej i zachodnich strefach - 'Jg61-
no-niemieckiej rady państwowe:, ja­
ko ekonomicznego i admin:str:icyj ne 
go centrum o fiinkcjach rząd Y.vych, 
co byłoby p ierwszym kroki,?m :'la 
drodze do u tworzenia ogólno-nie­
mieckie~o rzadu dcmokratycznP.l!O. 

USA prz:eistaC"zaią Południową Ko­
rec; w swą kolonię, traktując ją jako 
ba7.ę do walki przeciwko ruchom wy 
zwol eńczym nc. Dalekim W schodzie. 
Na sku <ck t e j polityki nie doszło do­
tychczas do zjednoczenia narodu ko· 
reańskiego. 

Przemysł węglowy 
wykonał 'plan 

KATOWICE (PAP) Polski 
i>rzemysł węglowy wykonał we 
wrześniu br. pal1stwowy plan pro 
dukcyjny w 100,2 proc„ wydoby­
wając ogółem 6.294,789 ton węgla. 
kamiennego. 

W walce o wypełnienie planu 
przoduje nadal rybnickie zjedno­
czenie urzemysłu węglowe1?'o. 

• 

Stosunki · z rz~dem kantońskim zerwane 
Mitskwa (PAP). Agencja TASS d o 

nosi: W dn iu 2 p:.i ździernkia U:l41 r. 
zastępca m:nist ra Spraw Zag::1n ~cz­
n ych ZSRR A . Gromyko na po!e~e­
nie rzadu ZSRR skierował rio mini-
s tra Spraw Zagranicznych rnidu ren 
tralnego. Ch;i1sk ie.i Republik: Ludo­
wej. Czu-En-Lal depeszę o następu­

jącym br zmien:u: 
Rząd ZSRR potwierdza n ini(·,l­

szym otrzymanie deklaracji cen 
tralnego rządu Chińskiej Rc1>b· 
bliki Ludowej z 1 pażdzicrnilca 
br. oraz pro.pozy~ji na wiazania 
stesunków dyplamatycznych mii: 
dzy Chińską Republiką I.udową 
a Zwią.zkiem Radzieckim. 

Po rozpatrzeniu propozycji ren 
tralnego rządu Chińskiej Re1rn­
bliki Ludowej. rząd raclzier.ki, 
kierując się niezmiennym dą1.r.­
niem do utrzymywania przyja:i:­
nych stosunków ż narotlem 
chińskim i w przekitnaniu, że 
rząd centralny Chińskiej ltP1m­
bliki Ludowej jest wyrazicieJfm 
woli przytłaczającej wir,k~zoo;cl 
naro<lu chińskiego, kotnuniku.Jc 
Panu, że p0'5tanowił nawiązać 
stosunki dyplomatyczne mięcl'ly 
Zwlazkiem Radzieckim a 8hiń­
ską, Republiką Ludową oraz wy­
mienić ambasadorów. 

'* * 

za sobą utworzenie Chińskid 
Republiki Ludowej l pow oia111e 
do życia rzą.du centralnego Cbiń 
skiej Republiki Ludowej , - znaj 
dujący się w Kll.n t e>n ie rzjld pa­
na Yan-Si-Szana przestał ~pl'a­

wować władzę w kraju, prze­
kształcił się w prowincjonalny 
rzą.d Kantunu i utracił możli­

wość utrzymywania stosunków 
dyplomaty cznych z innymi i„ań­

stwami w imieniu Chin. 
Okoliczność. pcwyższa clopro­

wadziła d o te~o. że łączność łiy­
plomatyczna Chin z zagraniczny­
mi państwami ,fest przerwana. 
Rząd radziecki, biorąc ood u­

wagi: wszystkie te okoliczności, 
uważa stosunki dyplomatycz11e z 
Kantonem za przerwane i n<>Sta.­
nowil odwołać swych prz~tlsta­
wicieli dyplomatycznych z K an­
tonu. 

•••••••••••••••••••••••••••••••••••• 

Ożywione wa·lki 
w Chinach 

LONDYN (PAP). Agencja Reutera 
dQJlosi z Kantonu, że znaczne siły 

chińskich w1>jsk ludowych posuwają, 
się w szybkim marszu z różnych k le 
runków na Kanton. Na m iasto to na-

Moskwa (PAP). W dniu 2 paid~:er 
nika zastępca m in is tra Spraw Za~r;i 
nicznych ZSRR A. G romyko złożył 
na polecen ie rządu .radzieck iego n:i- cierają dwie k<tlumny: jedna oezpo­
stępu jące oświadczenie na ręce c:w r średJtio z północy, druga z południo 
ge d 'affaires rządu kant-0ńsk i.Z \:Ó '. wo-Wschodniej części prowincji Hu-

W wyniku wydarzeń, jakie ia-
szły w Chinach i doprowarhiły nan. Druga. kolumna zeszła już z gór 
do głębokich przemian w wo.i- skich przejsć na gra.nicy prowincji 
skowym, politycznym l ~polecz- Hunan i Kwantung, kierując się na 
nym życiu kraju, co pociągm;ło I południe. 

W odpowiedzi na dvwersie i zdrade 

Rządy Rumunii i. Bułgarii uznają za nieistniejący 
układ o przyjaźni i współpr;cy z rządem Tito 

Bukareszt CP AP). Minister Spraw 
Zagran icznych Rumu ńskiej Rcpubl:­
k i Ludówej - Anna Pauker -- .;vr~­
czył dnia 1 bm. ambasadorowi J ugo 
sław'i i w B ukareszcie notę, stw'.er­
dzającą, że wobec w rogiej w nostm­
do Rumunii dz:ałalności obecnego 
rządu jugosłowiańskiego - rząd r u­
muński uważa , iż jes t zwoln~ouy od 
zobowiązań, wy-pływających z pnd;:>i 
sanego w swoim czasie układ'J o 
przyjaźni, współpracy : pomocy wza 
jcmnej. 

* '* * 

nowieni:.:mi układu o pr zyjai.,1i, 
ws;.>ółpracy i pomocy wzajem:1e,j, za 
wartego w 1947 r oku z rządem jugo­
słowiańskim. 

Ulgi kolejowe 
dla pracowników państwowych 

WARSZAW A (PAP ). Minlster!;ł\Vo 
Komunikacji na wniosek CRZZ, po­
party przez Prezydium Rady Mini-
strów, rozszerzyło uprawnienia do 

Sofia. (PAP). W nocie, wręcz•)nej ulg przy przejazdach kolejami pań­
dnia 1 bm. charge d'affaires j ugosł:J 
w:ańskiemu, bułgarski min~ster stwowymi również na t ych pracll'wni 
Spraw Zagranicznych Popto:now kv ków państwowych. którzy .iako kon­
i;nunikuje ;- po!ecen:a _sweg-0 rz4j'.1• 1.traktcwi opłacani są z kredytów rze 
ze w ab.ee Jawme w rogiego sta no-:JJ- czowych o ile zawarto z nimi um'l• 
ska obecnych k ierow ników J u gosla- ' . . 
wii w stosunku do Bułgarskit:! i Re- wę o pracę na czas meokreslony. za 
publik'. L udowej .- rząd bu!gar3 !c! u rząclzenie weszło w życie z dniem 1 
waża, :ż nie jest już związany r1~ta- października rb. 

W kilku wierszach 
STRAJ~ BELGóW WE FRANCJI · J rc:wymi przewodniczącymi zebrania. 
30 tysięcy robotmkćw przemysłu Zf•stali wybrani Generalissimus Sta­

\\'.~ókienniczeg:o, miesr.k ających w Bel lin, prze,;odniczący ch ifiskiego rządu 
g1~, a pracuJącyc~ w pogran:cznycn cf'ntralnego Mao-Ti!e-Tung i pr or. 
mias tach fra ncuskich, zastraJkowalo J aliot Curie. 
na znak protest u przeciwko dals-zcj 
c·!m iżce płac. 

PROWOKACJE GRECKIE 
W ALBANII 

Albań~ka agencja prasowa donosi, 
że monarcho-faszyści greccy w dal­
szym ciągu dopuszczaj~ się prowoka­
cji wobec Alban ii. W dniach 38 i 29 
wrześn ia żołnierze armii ateński2j 
wielokrotnie przekroczyli granicę al· 
l:;a ńską i ostrzeliwali z dział t eryto­
num Albanii. 

CHIŃSKI KOMITET POKOJU 

Agencja prasowa Wolnych Chin do 
nQsi, że w dniu 2 października odby­
ł1, się w P ekin ie zcbrani,e, na którym 
po.stanowiono vowoła_ć do życia chili­
sk1 komitet w ob1·ome uokoju, Hono-

ROZRUCHY W BORNEO 
J ak donosi agencja AND, na Bor­

neo holenderskim doszło ostatnio rlo 
;;~wych rozruchów i walk pomiecizy 
Indonezyjczykami i woj skami holen­
derskimi. , Więźniowie obozu konce11-
tl'a<'yjneg0 koło l\falangi zhunti;nvali 
$ię i zaatakowali holer.dersk ich straż 
ników. Doszło clo walk, w których 
zginęło w:elu więźniów. 

DLA NIEWIDOMYCH 
Maszynę do pisania dla niewido­

mych. skonstruował pracownik Ukr .i­
ińskiego Insty tutu Defektologii, W. 
Ge1·gel. 'laf';zyna jest portatywni!, 
waży nie wiele ponad ki l~ram i jest 
l::ardzo prosta w użyciu. Pi·odukcję 
tych maszyn rozpoczęła kijnwska f a-
1:.r:vka masz:vn biurowych • 



-Pax- • ax -Peace Pace --
Wiadomości, jakie nadchodzą ze 

"-'szystkich krajów mówią o tym że 
Międzynarodowy Dzień Walki o 'Po­
kój upłynął wszędzie pod znakiem 
potężn~·ch, imponujących manifesta­
cji. Setki milionów ludzi w!'Lystki:!n 
narodowości i ras, bez różnicy poglą.­
dów politycznych i przekonań religij­
nych, zamanifestowały w tym dniu 
swoją nieugiętą wolę obrony pokoju, 
w~·kazując jednocześnie, że obóz po­
k oju, na którego czele stoi Związek 
Radziecki, jest znacznie silniejszy od 
obozu imperialistów i podżegaczy wo 
lier.n~c~ i że \V walce o pokój 
~wyc1ęzy. 

na rzecz pokoju 
•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „. • • „+•: : .... J!t:1llll\llllllll.ljril;;1!l:Jlllllllll'lll!D!'B!!'IU!l!li'lllllll!"l1ijil:"'"!l!I~ ~~. 

USA I 
W Chicago · rozpoczęła się ogólno­

amerykańska konferencja zw. zawo­
dowych w obronie pokoju. W konf&­
rencji uczestniczy· 1.500 delegatów 
ze wszystkich str on Stanów ZjedM­
czonych, wysłanych przez lokalne od· 
działy fabryczne poszczególnych zw. 
zawodowych, wchodzących w skład 
CIO i AFL. N a leży zaznaczyć, że wy 
bory delegatów odbyły się mimo ne­
gatywnego stanowiska centralnego 
kierownictwa ClO i AFL w stosun­
ku do konferencji pokojowej. 

5 z s R R • . .:fi:1tili1LTilllililllllll11li'Jllli1'1 I Wil!IJ!l'\JITTHl~I 1 i1\#TIJTI1iiil:i11mli!t1:~ 
Już dnia 1 października odbyły się powszechnej walki o pokój, która o- ł W B • I 

w Moskwie masowe wiece we wszyst garnftła cały świat. • rylan1a . 
kich instytucjach i zakładach pracy. n a cze Ie Ruch w obronie pokoju - stwie't"- ll---------------J 

I Węgry 
~--: 

We wszystkich miastach i wsiach 
Węgier odbyły się masowe wiece dla 
zamanifestowania solidarności naro· 
du węgierskiego z światowym obo· 
zem pokoju. 

Znany stachanowiec leningradzki dza dziennik „Prawda" ob]ąl Brytyjski Komitet Zwolenników Po> 
-- Rukawisznikow, ·przemawiając na ws zys tkie kraje i kontynenty. Nie koju ogłosił odezwę, w której pod-

wiecu w wielkich zakładach metalo- n a rod o' w m" 1 ł u J. Q cyc h po ko' ,. ma on przy tym nic wspólnego z bur kreśla, że naróa brytyjski znajduje 

Budapeszt przybrał w niedzielę od· 
świętny wygląd. Budynki i gmachy 
raństwowe tonęły w czerwieni. Nie· 
I?1'Zt'brane rzesze ludzi wypełniły 
Plac Wolności, by zamanifestowa~ 
~wą niezłomną wolę obrony pokoju. 

:iuazyjnym pacyfizmem, z biernym się na rozdrożu. Jedna droga prow1-
wych im. S talina powiedział: I negowaniem wojny. Jest to potężna dzi do szalonego wyścigu zbrojeń 1 

„l\ly, ludzie radzieccy, nie chce· ! •••••••••••••••11•••••••1111••••H••H•11••••H••••H11•••H••••••11•a akcja ludów, które nie chcąc powtu· do awantur m ii;-dzynarodowych, a dr.i-
. Dl b d · • d · . . rzenia się zgrozy wojny, gotowe Si! gi• - wiedzie do rozbrojenia, przy. 

my wo1ny. a nas, u owmczych zielo 11chronicnia wszystkich pro· 1 kich - Fadiejew, wyb1tm st~c?a- odważnie bronić swego pra,1 a do j&źni międzynarodowej i trwałeso 
turbin, najważniejszą troską jest ;stych lud;.i na Śl'. :ecie od klę>ki woj· n?~"ą moskiew~cy, przcdstaw:cielc I życia, do pokoju i do bezpic.:zeństwa. pckoju. Na ród angielski wybierze 

Do zebi:anych przemówił minister 
kultury Revai. 

dostarczenie jak największej ifo· I ny. ko: nank?\\TCh itd: . Pr~ygotow~~~.;a <io ~rliędzynarodowego niewątpliwie drogę pokoju. 

ści turbin elektrowniom naszej i Kulminacyjnym punktem obchodów Zcbr~m wybnih z ent~tzJazmem Dnia Walki o Pokój wykazały, jal< 
. lk' . . , prezydium honorowe, do kturc~o we· 1 ~l~hnki i efektywny wkład wnosi każ ' 

wie 1e) Ojczyzny socjalistyczne]. : :Międzynarodowego Dnia Walki o Po- szli członkowie - Biura Politycznego j dy naród do tej walki. 
Będzie to nasz najlepszy wkład :kój w ZSRR był KC WKP(b) z Generalissimusem 

'

v spra"·ę obrony pol·o1"·" I Stalinem na "zele. I Jednakże - .·1ak podkreśla dzien· ""'"---------------..! 
Grecja 

Rumunia 
• 

. " - ' u. • WIELKI WIEC w MOSKWIE. ~ I -_ . Przemówienia wygłosili przeds ta- r.ik - podżegacze wojenni nie rezy- Rozgłośnia Woln~j Grecji <głosiła 

We wszystkic!i miastach i wsiach .Wsrod głosow. uczonych rad~iec: Wiec ten, kt óry odbył się w olbrZ3"· wwiele robotników moskiewskich, kol 1 .;nują. Impcr;aliści unglo-amerykań- apel do g reckich związków zawodo-
r.a 

0
·
0
szarze całeJ· Rumunii odbyl" 5·ę Juch zwraca m. m. uwagę wypowiedz I · z· 

1 
T t cloźników, uczonycn, artys tów i t d., !scy szerzą w dalszym cią::m zamie- wych, z okazJ'i Mic.dzyna1·odowe"'o 

. , · •. , „ • , m1m 1e onym ca rze, zgron1adził ~ " "' 
n.asowe wiece z udziałem robotm- I \•·1ceprezydcnta Akadem n Nauk ZSRR 

1
.,

11
. d . . t . . . . m„in. _majster zakładów hutnicz~;c ll 1 szanie, podsycają psychozę wojenną, Dnia Pokoju. Apel wzywa robotlll· 

h '.i\v, chł<>pów i inteligencji pracują- .prof. Wołgina: 1" i'~ z1zesS1ąn tysięcy m1e.szkancow „~!crp I Młot'' - Torpa~ow, znany !kontynuują swój kurs, zmierzają~y k 6w greckich do udziału w manife-
cej, na których przyjęte zostały re- · . . . . !:'to l<'Y R„. Olbrzymi amfiteatr nie pisarz ~urkow, przewodmczący koł- do zdławienia demokracji i odrodze- stacjach pokojo\vych i do solidarno-
zolncje wzywające do obrony pokoju. „Uczeni Związku Radz1eck1ego mógł pomieścić wszystkich uczestnl· chozu im. Gorkiego Stepanow, . S . . . ści z światowym obozem pokoju. 

' k , 'ł f W ł . ' d . ' członek Ak d . „ N k ZSRR r.1a faszyzmu. taraJą się om pod-
W Bu ar~szcie o~było się wielkie - mow1 pro · o gm - owie· kó\v potężnej manifestacji. Tłum„ ·"" a emu 

1 
au · ' ONZ T t · b' · · 

zgromadzeme, na kt orym przemawia- dli, że umieją rozwiązać najbar- zal ł bl ' 1_. 1. b "' prof. Oparin. t>.:m.ow:ac ' · 
0 

ez za_ legi impe- I ' 
li: wiceprzewodniczacy parlamentu . . • . . • eg Y po i s ,ie u ice wy rzeże Imponujący wiec zakończył się u- riahstow . WYIJ1;agają meustannego Wł h 
Constantinescu-Yas i rektor Akad&- d~IeJ sko~phkowane. z~da~1a, 3a- l'Zeki Moskwy. chwaleniem, wśród burzliwych owa~ wzmagama CZUJnosci, da~szego roz- OC Y 
mii ·sztuk Pięknych - Breslasu. kie stawia przed mm1 OJczyzna Punktualnie o godz. 15-tej na sec- cji, rezolucji, wyrażającej zdecydowa· wi~ania. :uchu w obrome 11okoju, ----------------J 

socjalistyczna. W krajach kapita- ną wolę obrony polcoJu i składaJ'ąceJ wciągmęcia do tego. ruchu Jeszc.z~. . We wszys.tkich miastach Włoch ty-
nie, udekorowanej wielkim portretem h t b d 'b lizmu, siły wrogie pokojowi usiłu· G l' . St l' . t l; ołd wodzowi całej postępowej ludz· Ezerszyc wars w, J~szcze • ar zieJ 51ące oso wzięło udział w mani:fe-

Bułgaria 
ją wykorzystać naukę nie dla pra- rcennteera iss1mus.a a mOab i rankspa- lcości - Generalissimusowi Stalino- czy.nnego ~e1!1askowama .P?dzegaczy stacjach Międzynarodowego Dnia" Po 

. . I m z napisem: „ rona po oJu wi. wo1ennych i ich popleczmkow. J;:0 ju. 

cy t'vorczej, lecz dla zmszczenla sprn"'" tk' h d. , 1 W · d . 1 · W R • odb ł · " d . . . 1- „„ wszys 1c naro ow sw a· me zie ę wieczorem we wszyst- Obóz imperialistów - pisze dalej zynue Y o się zgroma ~~ 
W Sofii i innych miastach Buł~ 

ri; odbyły się wielkie zgromadzenia. 
'\'{ miescie Dymitrowo odbyło atę 
spotkanie górników bułgarskich z de· 
legacjam i or ganizacji studenckich Au 
stralii, Chin i Korei, które przybyły 
na konferencję Międzynarodowego 

cywihzacj1 i kultury. Jest to na]· ta" · 1. · . ł k . kich par·kach niosk·.·en•ski'ch urzadz~ p d " d j ole ludow'3 w teatrze Adr1·ano. Na„ . . . I , zaJę 1 m1eJsca cz. on ·owie prezy. " .,. „ raw a - ozna e coraz to no- u 

większe przestępstwo przeciwko d'um , ·' d . h k ta K n' zabawy ludowe. • wych porażek. Stosunek sił na arenie rybuną widniał napis: „Przyjaźń 
ludzkości". 1 ' a ~sro _me se re rz oml- * '* • światowej zmienia się w dal:izym clą z ZSRR wzmacnia front poko1u". 

· tetu moskiewskiego - Popow, sekre· Cała prasa radziecka omnwia ol- gl• na korzyść obozu pokoju i demo· Jako pierwszy przema"viał przecł-
Wszystkie wypowiedzi ludzi ra- tarz generalny Zw. Pisarzy Radziec- brzymie znaczenie międzynarodowe kracji. stawiciel Włoskiej Partii Socjall-

dzieckich przepojone są. poczuciem stycznej - • Lizzardi, podkreślając, 
s(olidarności z masami pracującymi p I d że dzisiaj, kiedy imperializm ch~e 
całego świata. r z 

5 
• ę F . . wciągnąć świat w nową awanturę. 

I I Y I g a U U r a n C 11 wszystkie narocly, a wśród nich no.-

Albania Na wiecach i zebraniach odczyty- , ród włoski wiedzą., iż ZSRR jest nte-
wane są setki listów, które napły- r.achwianym basUonem pokoju. 

Związku Studentów. 

1-K-ie-ro_wn_i-cn_:v_o_Z_i:-:v.-K-ob_i.et_i_Z_wi_ąz_,· wają do ZSRR z krajów kapitalistycz »Do ostatecznego zwycięstwa nad podżegaczami wo"iennymi« Z kolei zabrał głos profesor unl-

h A t t h 1
. t' t • l 1versytetu rzymskiego, komi.mista -

ku Młodzieży Pracującej ogłosiły re- nyc • u orzy yc is ow o prosc W . l 
b 

niedzielę po południu odbyła s\i;: zlożono nastęvnie do ogr_omnej urny Członek KC KomunistyczneJ· Partit l'.l<ata ino Sapegno, który, witając 
zolucje, w których wyrażają solidar- ludzie, ro otnicy i chłopi, pracowni- p Pmlowkina, omówił działalno~c~ art"-

„ h ł · ś · t K 
1 

w ary:i:.u przy Bnmie Wersa~.skif'J, cc·itralnf'J'. Franc·1· Casanova t · d 'ł · " " 
nosc z uc wa am1 wia owego om - cy umysłowi i bezrobotni. Wszyscy J' s wier zi • ze na- styczną tego wybitnego reżysera o· 
tetu Zwolenników Pokoju. W AlbanU c.ni wyraźajł swą miłość dla Związku pod au~picjami $1''1.Z. oraz bojownt- Burzą oklasków przyjęto grup~ ród francuski opowiada się za poko- raz zobrazował olbrzymi rozwój ra-
cdbyły się z okazji Międzynarodowe- k-Sw o wolność i pokój, potężna ma· przedstawicieli wolnego Vietnamu. jem. W dalszym ciągu swego prz&- dzieckit>j sztuki i kultury, służąceJ 

nif~stacja ludowa, w której ucz·~~t.ul· Gorąco oklaskiwan<1. była równkł mówienia mówca podkreślił m. in., "e interesom szerokich mas pracujących. 
g o Dnia Pokoju liczne masowe ze- Radzieckiego i wdzięczność za ol- . 
brania. brzymi wysiłek, Jaki ZSRR wkłada w " ~ · t 'ł kł d 

.------------,_,~---------------------------"""'! 
Niech .żyje i krzepnie 

przyjaźn -narodów 

ZSRR i Polski 
Sekretarz 

KC Komsomołu 
tow. Szelepin 

przemawia 
w Warszawie 

Niech mi wolno będzie, w li mieniu wiel~lion<>"."~go Ko!1;1S°.rr.10:­
łt1 len:nowsko-stalinowskiego, w :imieniu całej młodziezy iradz.1ec..>1:1e3, 
przekazać Wam - :pracującym bohaterskiej Warszawy - gorą~e po­
zdrowie nie i życzyć Wam d<>lszych sukcesów w Waszej walce o bu­
dowę socjali!Z.mu, o pokój na cał ym. świec:e. 

Z dniem każdym coraz: szerzej razwija się potężny ruch ną­
rodów w obronie poke>ju przeciwko pocliegaczom wojennym, 
p.r.zeciwko imperialistom An glii i Ameryki, dą.ź~ym do r~ęta­
nia nowej rzezi świaitowej, 
Żadne machinacje nie pomogą jednak !Panom jmperiaEs~?m i 

ich popleczn:ko m. Nie pomogą im w ich szatańskiej nikczemne) rc­
b ocie an i d olary, ani nowe bazy wojenne, an.: sfora sprzedaJnych 
p~ów i sługusów z obozu podłego zdrajcy :. szpiega-judasza T:t o i 
jego gn iazda żmij . 

Lasy pokoju spaaiywa.Ją. w mocnych i pewnych ręka.eh. 
J asne jest dla całego świnta, że wielki Związek R.a.dziecki nie­

usta nnie realizuje potitykę pokoju i przyjaźni między nat ollami. 
O lo dlaczego n~sz r zqd radz :ecki, dając wyraz wol:. na;:rx\u, w y­

trwale i mężn:e broni ~prnwy P'Jkoju, walczy o wykona:i:e uk tadow 
n1:ędzynarodowych, m3jacy:~h na celu u trwalenie pokoju. 

Naród r adziecki pod kierownictwem partii bolsz·~wlckiej z 
tow. S tal!nt'm na czele umie osb.gać zamierzone cele. ~.Toin~ tu 
wywnioskować chot'ia:ilby 2 ogłoszonego niedawno irnmunilmtu 
agencji T li.SS. 
J E:st to ' ':ymo,·me św·arlect wo wysokiego poz'.omu na u le i i tPcb-

n:k: w naszym kr<iJll. 
Związek Radziecki, bwiący na jbardziej stanowczym i !rnnsek­

'ventnym obrońcą pokoju, wyi:;ow'.ada s:ę i będzie wypow:a.:lał ;;;ę 
nadal za kontrolą nad en0rg;ą atomową i za zakazem broni at.1mo­
wej. 

Narody świata mogą być sp okojne. albowiem n a czele obozu ;.'o­
k oju ~ demokr acji stoi n:ijw!Qk szy bojownik o sprawę pok1j~1 ; de­
mokraci:, o szczęście naro<ić.w - ge:1iu sz ludzkości, n asz wód7. i na­
u czyc:lel tow. Stalin. 

C ieszymy się, że narón iiols ki i jego dzielna mlooziei kroczy w 
pierwszych !'.zerega.ch ł>oj..>wnlkó w o pakój i demokrację. 

Nie<:h żyją mies.zltańcy War sza.wy! Niech żyje na.ród JJOls!ti i je­
go awangarda, arganizaitor zwycięstw naroodu polskiego - P:ilska 
Zjednouoni> Partia Robotnicza.! 

Nieeb wi;!cznie żyje i krzepnie przyjaźń między narodami pol-
5kim i radz\.e:Ckiml 

•Niech żyje pnkój na całym świecie! 
.N~elt :iyje wielki bojownik o pokój tow. Sta.Un! 

•• ,.i --

czyły setki tysięcy osób. rrupa wychodzców polskich. wiadomość o posiadaniu z "'!:pe~o pr~eci.ws awi roz ·.a sztn-. . przez w. In hurzuazyJneJ na Zad'bodz1e rozwo-
Na trybunach, udekorowanych Do zebranych przemówili przedsta· Radziecki ta1emmcy bomby atom'>- jowi socjalistycznej sztuki w Zwią~· 

sztanda1·ami ,1arcdćw, 1·ep;:ezentowa· w: ciele wielu organizacji demo kra- "ej wywołała popłoch wśród podże- ku Radzieckim, będącej wzorem dla 
nycl w świal.)wyn1 l\ 1,mitecie ()mot\· t:. cznych, wyrażając pewność, że st· gaczy wojennych. Jednakże Związek postępowego świata artystycznego w 

ców Pokoju zas·c~li najwybit1,iej:,l ·4y pokoju i postępu odniosą zwyclę- l\adziecki nie straszy bombą atomo· mn;ch kr~jach: , , , 
pr;;ywódcy pd1ty,~ni i przedsta·,vl· l s~wo i stwierdzając, że naród fran.- wą lecz kontynuu;~ swą pokojową N~stępnie 'Y1t~ny h;tcznymi o . .las-
. '. · bum, przemow1ł w Języku włoskim 

c:1e:fo p<'stęp,l\q,t·h organizacji frai1· jcuski nigdy nie wystąpi przeciwko pohtykę. cżyser radziecki Pudowkin, oświall-
.:uskic!1, wśród mch. Farge, Vignt'. o;;toi obozu pokoju - Z1viązkowi Ra· Na zakończenie przyjęto jedno- czając m. in.: 
Thorez, Cachin, .Marty, DucloB, Fra dzicckiemu - i demokracjom ludo· ll·~·ślnie następującą rezolucję: „Podczas wojny z Niemcami ha· 
<'hon, Casanova i inni. wym. „Mieszkańcy Paryfa składają slem w Związku Radzieckirn byio: 

W&paniał:i, defiladę obrońców po- Wiceprzewodniczący Związku PD· · . b d d „Nasza sprawa jest !'łuszna , zwy-
koju otworzyli radni samorządowi, tępowych Chrześcijan, prof. Man- przysięgę, ze f ą na al' prowi:· cięstwo będzie nasze". Po;l tym 

douze, potępił próby reakcyjnej czę- dzić akcję pokojową aż do osta· . basłem naród radziecki zwyciężył. 
bojownicy o v;olność i pokój z Pary- .śc: kleru odciągania wierzących ka- teczncgo zwycięstwa nad ~odże- Tak samo dziś w obronie- pokoju 
ża ' niemal wszystkich rniejscowo5::i tclików od akcji w obronie pokoJ•1 powinno brzmieć hasło: „)fasza 

• 1· J N ' · · · 1 1 gaczami wo3'ennymi." O!\O 1cznyr 1. ;eśli oni w urnach kart oraz wykorzystama religii d a ce &w sprawa jest słuszna, zwycię-,two 
ki głosowania na rzecz pokoju, które pclitycznych. będzie nasze". 
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Stronnictwo Demokrotvczne ztttieśnia współPr·ate 
' . ' 

z •••••••••lll••••lilł• połskiDl ru'chelll robotniczyllł 
budującym zwyei~sko Socj~liztn 

Przemówienie posła Leona Chojna na li Kongresie SD w Warszawie 
•••••11•11•11:1•••••• 

W dalszym c:ągu e>brad II K1mgre J Odrodzone St.ronnietwo De:mokra­
su Stronnktwa Demokratycznego tyczne prz.yjęło program PKWN bez 
wygłosił r efer at sekretarz gen2ralny zastrzeżei1, widząc w jego realizacji 
S . D. }Jo.sel Leon Chajn, kładąc szcze warunek powstania prawdziwej l'le­
gólny naci~k na sprawę zacieśnienia podległej Rzeczypospolitej Palskiej. 
współpracy S. D. z r ui;hem rooo~ni· Stronnictwo wzięło aktywny współ· 
czym, k tóry prze.wcdz.i w budowaniu udział w realizacji tego progr.unu i 
podstaw soc,ializmu w Pclscc. D y- ulatcgo dziś, na urugim powoj1mnym 
skusja, któ;-a wywiązała się po i'dc- Kcngresie Ouroclzon ego SD, może o­
r c.c'.e, trwała do ko11ca pierw:; ''~go l'cnić swój wkład i wysiłki w hudo­
dnia obrad oraz. w drugim dni~1 E on w~ przyszłcśri narodu i p:tiistwa i·ze­
gresu. c·zowo i obiektywnie. bez 11il~p otrzeb 

uk! o prawach rządzących w rozwo- l mocno jeszcze zakorzen:onych w 
ju społecznym, stosując tę naukę do śwliadomości bazy społecznej SD -
konkretnych polsk:ch warunków, - mówca wysuwa na plan pierwszy siu 
Stronnictwo budowało i buduje, po- żalczość , czołob:.tność i uniżoność 
przez system władzy ludowej, fun- przed wszystkim co pochodzi z Za-
dament y ustroju socjalistycznego. chodu. 

f'. icrwszq czę.\ć S\\·,ego ref~r;i t~1 P.o - nej mcgulomar.ii, od1fajqc shrnzny 
św1c;cn mowca ana11z_e dz_a.1.:1,1sc1 vrymat tnw <i rz:vszom z szl'reginv ro­
Stronn'.ctwn w okresie prz2d\vo.:en- botniczyc·h i chłoJl'> ld<'h. przede 

Stronnictwo rozpow~zeehniało n 'e 
zaprzeczalną prawdę. że prolchtriat, 
będąc klasą z"viązaną z naj\mrrlzicj 
pt}stępową formą gospodarki - - od­
grywał - i odgrywa kierowniczą ro­
l i; w walce o postęp i socjalizm, że 
partie robotnicze w s.ojuszu z rhlo­
llem i in!cligcntPm zap<'wnią !•:ił .!mn 
ludowi praen j:'!ccmu Pol~kl N1raz 
\.Vyższy 1>oziom dob1·ob~'tu. nym i w cz:::~'.ę okupacji. wszystkim r obctniczych. 

Sckr. generalny SD ws'.rnzu;e pr7Y 
tym, że krytyczna 0::2na dorobku i 
t radycji S!ronn:ct•:.'a konicczrw. by­
ła, aby· Jl') pełnym prze;:v:yc:<;t.<"' :u 
złych i szkodliwych poz:islalo:: ::~ l· ro 
e:y.:> kn t nra:c nrn sojuszo\\'i z klas:! 
· robotn'.czą 

Plęcluletnia powojenna clroga 
Stronnictwa potwicrd'liła. niezaiHze­
czalną, prawdę, że siła ideolOf;ii SD 
oparta jest na sojuszu z rewol:1cyj­
nym proletariatem, jej słabość w o-

1 

kresie przedwo.jennym i ckupacyj­
nym tkwiła. w połowiczności i \'\-'aha 
niacb, które prawadzUy do klęsll i 
torowały drogę mra.dzie. 

W m:nianym 5-letnim okr·'~!c Domag:ijąc się zaostrzenia .•zn.ino,; 
Stronnic.1 \\"O pcdejmowalo pr;ice 1°.a <'i politycznej_ sekreta r z gent:rnlny 
Lrudnvch i c:eżk:ch odo..::nkach. He - SD wsltazuje, że z imwoilu nicdoce­
zum:c.iac. ż::> Pob!~a odzysk~1la ~w<~ niania iiotrzeby walki z wrol{imi Pol 
1volność d tit·ki hero:czncmu ~vy,;'lko sce Lullowe.i zaczajonymi siłami rc-
1'.-i·sryrzvm!ci·zonci Armii Radzi"(;lc;::cj akcji - zdarzały sit; wypadki, iż na 
- ż~ P olska dz:ęki Zw. R adzicc:k:c,,- najwyższe sta ncwiska w Strc~mic­
mu wr óc:la na da\vnc szlaki swego tw ie, a przez Strounictwo i na siano 
n aituralnego r oz.woju i uzyskała o- wiska państwowe przedostawały się 
gromną pomoc! mate·r:alną i 1.ec'.111icz obce agentury, które posługując s:ę 
ną w odbudowie kraju - Slnnnic- radykalną. fra.ze0>logią usn1ialy czuj­
two umacniało i pogłębiało so,i·1sz i no.ść, by szybciej dostać się do cen­
przyjażń z ·narodami Zw. Radz!e ~1<::e tralnych ośrodków władzy polityro;-
go. I nej i państwowej. 
Przyswajając sobie założenia na- Spośród przeżytków kaoitaiizm.u. 

Dłui.~zy ust~p sw~eo przemów ie­
nia pośw:ęca sekretarz generalny SD 
stanowisku Strcnnictwa w sprawie 
stosunk ów pcmiędzy Kościołem a 
Państwem. f' '.erwszy powo jenny Kon 
gres SD stwierdził, że Stronni(;:~wo 
pragn:e zape·wnienia Kofoiolowi pel- -
ncj ;;wobod,\• rozwoju , a le prz.! ~iw­
!'itawiać sit; bi;dzie wszelkim próbom, 
zmieha.jącym rlo używania. Kośd(lła 
j'.lko instrumentu politycznego. 

N:e uleta wątpliwości - stwier­
dza mówca - że wszyscy ludzie vra­
<'Y poprą wysiłki zmierzające ilo ta­
kiego uregulowania. stosunków mie­
dzy Państwem a Koś::iołem, Które 
gwa:rantując wolność religii zab.~~lie 
czą pełną suwerenność Państwa i nie 
naruszalność uprawnień władzy lu· 
doweJ. 

W zakończeniu sekr. gen. SD 
stwierdza, że obecny Kongres stanie 
się świadectwem zwycięstwa bezkom 
proonlsawego nurtu demokratycme~ 
l'O w szereeach Stronnictwa.. ._,, ' 
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Nauk~~· • • • 1s:tor11 
W podnoszeniu świadomości po 

litycznej i ideologicznej członków 
naszej Partii i wszystkich ludzi 
pracy w Polsce, decydującą rolę 
odgrywa nauka, oparta o jedyny 
w swojej doskonałości podręcznik 
m~r~lstowsko - leninowski doby 
dz1s1ejszej, o „Krótki Kurs ff.sto 
;ri.i. WKP{b)". 

Korzystanie z „Krótkiego Kur­
su Historii WKP(b)" posiada w 
polskich ruchu robotniczym już 
pe\.\-'Ile tradycje. Tropieni przez sa 
nacyjny reżim faszystowski, rewo 
lucjoniści polscy w ukryciu pracv 
wali bezpośrednio przed wojną 
nad tłumaczeniem poszczególnych 
rozdziałów te; encyklopedii wie­
dzy marlr..s!stowskiej. Poszczegól­
ne . części Histo•r:i WKP(b) kolpor 
towane były wśród robotników i 
chłopów, walczącycn o wyzwole­
nie mas pracujqcych spod jarzma 
kapitału i rząrlu zdrady narodo­
wej. 

Gen:alne dzieło Sta1'na, wyda­
ne 11 lat temu, spełnJo ogromną 
rol<: w dziedzinie szerzenia naukt 
lenin zmu, zapoznało ono - na 
dośw~adczen : u walk ~ Z\•,rycic;stw 
WKP(b) - robotnika pol;kiGW> z 
prawami rozwoi•u walki proleta­
r.atu o wla1i;:ę i socjalizm. 

W c ' ągu 5 lat władzy ·ludowej 
v1 Polsce, Parfa nasza przeszła 
przC'z różne fazy szkolen~a. Różne 
też l.Jyly programy szkolenia czlon 
ków partii. Do9iero po p1enum 
s ·erpniowym. na kti>rym uj:nvn 0 

l'.O i rozbito praw;cowo - nacjona 

do walki ze szkodnikami różnego I party jnych jest opracowanie bi- dzi towarzyszy, studiujących 
rodzaju, usiłującymi. przeniknąć bliografii ułatw_ającej głqbsze za- „Krótk~ Kurs H istorii WKP(b )', 
do naszego aparatu państwowego, poznan'.e się i rozszerzenie wiado publ:kowane na łamach całej pra­
gospodarczego, a nawet do szere mości przyswojonych z Krótkiego sy. llust"Ują przem '.any, j ak ie p od 
gów pa'!'tii. Kursu. wpływem s tudiów pr acy towar zy 

Z bogatej wiedzy „Krótk'.ego W grupach samokształcef!'.O- sza Stalina zachodzą "" umysłach 
Kursu Historii WKP(b)" korzysta wych pracuje około 1500 nauczy- szerokich rzesz partyjnych . 
obecnie Wyższa Szkoła przy KC cieli - członków Partii, którzy Przemiany te tworzą nowego 
w Warszawie i Centralna Szkoła przyswoiwszy sob:e wiedzę mark działacza partyjnego, dz'ałacza, 
KC PZPR w Łodzi oraz 16 szkół sistowską, wpaja.ć będą tę twór- który w ie, którędy prow adzi d r o 
wojewódzkich. czą naukę naszemu młodemu po- ga do socjalizmu, który urnie p o-
szczególną uwagę poświęca Par koleniu. służyć się wiedzą marksistowską 

tia kształceniu pracowników apa Czerpanie z nauk epokowego w codziennym, nieugiętym tru­
ratu partyjnego bezpośrednio kie dzieła Stal ina ułatwiają wprawa dzie budowania społeczeństwa so 
rujących działalnością organizacji dzane obecnie w szkołach partyj- cjalistycznego. 
partyjnych. W grupach . samo- nych pomoce naukowe, jak: tabli M1Lon egzemplarzy „Krótk iego 
kształceniowych uczestniczy około ce, plansze, wykresy i fotografie Kursu Histori i WKP(b)" rozchw y 
4: tys. pracowników aparatu par- ilustrujące przerabiany temat. tany w Polsce w cią;jll k ilku m ie 
tyjnego z całego kraju. Konsul O tym, jak:e nauki wyciąga sięcy przez towarzyszy t bczpar­
tacji takich odbywa s : ę w ośrud- nasz aktyw partyjny, uporczywie tyjnych przyczynia s '. ę do ukształ 
kach szkolenia coraz w: ęcej . Po- pracujący nad pogłębieniem swej towan:a nowej treści i n owego 
chwały godną zdobyczą ośrodków wiedzy, świadczą Ecznc> wypowie- I oblicza naszego społeczeństwa. 

Wł„!',;. 
1.~h„1·· ~ 
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li Białej" 
• nie _jest już tak jak dawniej 

,,Sposób 11 
- na bezrobocie 

Niezu')'lda d~skusja toc=yla sie w tych dniach w senacie tl'losk im . Oto 

senator/w socjalistyczna - 1Herli11 ::;gło.s ila d o uchwaleriia wniosek w sprau:ie 

zlikwidou.lfmi.a domów publicznych, k tóre istn iejq we Włoszech „oficja ln ie" , 

t.j. za wied::;q i zgodq tdad: r:ądowyc h. Oczywiście wniosek t en poparli 

senatorou·ie ko1niuristycu1i, natomia,~t SPRZECIWILI MU SIĘ ierza.tor~ 

wie chadeccy i pseudo-socjaliści spad znaku Saragata.. 

A jeden z bogobojn ych senatorów „chrześcijańs1w-demol,:ratyc=yc7i" 

umotywou;al swu j spr=eciw ośu·iadczeniem, że zlikwidowanie domów pu• 

bl ic=.nvch wzyczyn iloby się do ... t('::;rostii bezrobocia(!). Innymi słowy „po­

bożny", chadechi hom pan de Gesperi'ego wyznał, że w jego przeświadczeniu 

PROSTYTUCJA JEST JEDNYM Z LE KARST W ŁAGODZ,jCYCH KL~SKJJ 
BEZHOBOCJA. Cliadecl:i u11iosek o odroczenie dyskusji został jednak wię· 

kszości<1 glosów od rz ricmq i debaty w sprcu.uie z likwidowania ohydy, jakq 

SJ! „oficj(l!ne" d om y publiczne, trwają. 

Jr1arto nadm ienić, że tego rodzaju „instytucje" oficjalriie istnieją d:iiś 

t) lho tce JJ'' los::;ech, Hiszpanii i Portugalii, t.j. w krajach , r:ądzonycli przez 

ri}i11 ego typu fus :;ystótc i T:lero-fas~y.11ów. Sta11 owislw tdosldch chadecków, 

::;r1jrte w toku dyshu~ji parlwuei1 tc11·11cj, o której tu piszem y, jest nie:;miernie 

czelwicrm pr:;yczy11 hil'in do c;l111rahterystyki „PODWóJNEJ" IUORALNOSCI 

BVRżL'AZ1'1'' El, rPprl'::;en torrnue j ff spnsńb n iemal „l.lasyczn y" przez var 

ttę pa:w clP Gaspni' f'go i Scel /1y. „Pobożni" dwdPcy gotowi są pierm~i n tt· 

cić kmuie11 iem pot'![Jieuiu w „ju1.m ogr!:es;;11ice" i usrmąć je po=<t nawias spo­

lec::;ciist1w, _ gdy jednak ::rforzr1 ~ię możno.<ć dihcirl01n111ia o.frodblw raz· 

pusty i s!.-ierozrn11ia ,.jm1n ogr:<'s:11ic" na uc:ci.cq drogę, ci sami „morali.foi" 

ol/ r::;ucają tę 11wż11 o.lć wszell;im i s:'!ami i c/1cq po::ostmci~ dw:my stan rzeczy . 

D foc ::c-:v'! .. . Pmtie1m i: - prost.1·l11rjrt to rzekomo leli na bezrobocie. 

„Hia la", stanowiąca oddział PZP1; i zmniej:;zyla o 70 procent :1o~ć blę- f nie powl'Ócą dawne zaniedbania. Ko· 
listyczne odchylenie w Part::, ko I 

. ,. Rudzie Pabianickiej, zatrudnia clów na 100 metl'6w. wy S"Stem prcn1iowanio. sprawił swe-n icc;.mosc i k:erunek masO\\•ego - o 

T c/,·i jest : progrnm sorj .lll y" ś1<'iat<1 kr1piwl i„:yc::r11•go i różnych j ego obroń· 
B. D. ców . 

szkol.rn;a czlor,k()w Part.i zostały wielką ilość młodzieży, która pracuje Xa pienv:<zr plun ~,·y,;unęła 8ię I g·o rodzaju przełom w tym oddziale. ~;·~~~~iii[;;i 
wyraźn:e określone. za jedyny i tu tylko przez trzy dni w .tygodniu, tkaczka tow. Stefania Pieniak (zdję· Korespondent fabryczny „Głosu" ifflj'i.erw• ii 7 'N' =s-
niezą.wodny środek podniesienia :;:aś pozostałe trzy dni spędza ·w szho ric z prawej strony), pl'acuj:)ca na Z. Sawicka OOQOQOOOOOOOCXX ooooccao::o;Oelll iiccooooocccc~ 
poziomu ideologicznego i hartu le. Młodzież ta pobiel'a oczywit5cie dwóch szerokich krosnach wraz z 'l.a· OQQOCXlOOOOOOOOoacco::<>00otaaooo UIKllQC oooocc~ ooxi:OOOO<lOOO · 1~, •. 

~!~~~~w ;;~~i~i~mna;e ~~~i~ ~~~:lne wynagrodzenie za cały ty- !:!nio.;ri~~ll~; d~~~:1iez:.iacid t:~!Budu1·emy szybkościowce m - ,-111-1111-1111-111-1111-111-1111-1111-1111_111_111i-1111 

„Krótkiego Kursu Historii WKP Kilka miesięcy temu opisaliśmy w września oboJe wyprodukowah 6 ! , 
(b)". „Krótki KUTS Historii WKP ,,Głosie" dokładnie kiepskie warunki, sztuk extry. W pracy tej dzi,/..iie po-' . ' 

~~~j~:u~~e~i~as~:~vn~ot::h w ja1dch znajdowała się „Biała" 1 ~:;.:~m(z~a;:i:erz 7e::;·s~::;)~ Sil- 11111111111111111111111111111~1011111111111\lllllllll\llllUIUUlllllllllllllll systemem tasmowym 
wojewódzkich i licznych grupach trzeba przyznać, że tak było w rze.-
samokształceniowych. Odgrywa czy-.vistoścL Kulejące krosna, popsu· Do konkursu o tytuł 15 zespolłiw . • dł d :a. dyrekcja Zjedru>czenia f..6dz· pierwszym wykopie p~ybęd4 deśW 
on decydującą rolę w budowaniu U! osnowy, towar pełen braków i błę najwyższej jakości zgłosiły się w k. W k;;~ 91~~Pj~~t!,!~t ~oz;~~;ęci·e budowy osiedla mieszk:inio· i l!rzygotują rusztohlnj1a~l" n~s~ę!11f~i 
systemu szkolenil\. dów, w dodath.'11 Centrala przysyłala „Białej" dwa zespoły tkackie. Do wi:gg: na st!~nc~ SYSTEMEM 'fAśMOWYM, opartym. na wzorach neJkbrygadły mi:rars ert'ero:: -W. :e 

· n d tzw budową szybko· wy onywa a mury pa • 
Studiowanie Historii WKP (b) to samych 1łabych tkaczy, uważając inerwszego należą:· Bolesław Bocian, radzieckich. System ten ma tę JJrzc~agę • a • " k 1 kił· „posób poszczególne brygady, w 

uzbraja nasze k.adry partyjne w v.;docznie, ie skoro jest źle, moze Henryk Hebel, do drugiego - Zofia ściową", że pozwala Pr.zy prowadzeniu robbo~dny:ekzerps;:Ys n~f~-i~~zel ;pecjalizowane w jednakowych rob 
d d b k . H bi i "ł . J . ka dni oddawać w stanie surowym nowy ' 1· b d . ać z jedne.,. z ecy owaną ez omprom1so- być jeszcze gorzej. Nikt nie interes<>- e owa „ arian on. Opieką ota- d . '. .1 bo h i czasu Wymaga on też węższej specja l• fach , ę ą Sll~ przesuw 0 

Ś • 1 . kl oszczę nosc1 s1 ro czyc . . JEST budynku do następnego. . I 
wo c W zwa czan1u wroga • aso- wał się szczerze tym oddziałem. „Bia cza. te zespoły salowy, ob. Eustachy z~<„i poszczei:-ólnych brygad roboczych, a w1~ t!m. sarny"!-. . . . ..,, 
wego, obcych klasie robotniczej ła" traktowana była naprawdę po Jędrzejewski, który osobiście pilnuje, W~żSZA FOIDIĄ ORGANIZACJI PRACY. ~z1ęki ~~~erwac)i osin·· W trzecim wykopie scht;ą la.wyb~ 
wpływów, wszelkiej dwulicowo- b la . h b 1 .1 . d.. kich budowniczych b ~dziemy mogli 11odmesc na~ze budow· tonowe. Czwarty wykop Jest „w r 

wacoszemu. a y ·osna ic y y zawsze w naJ ep n~ęc ra z1ec : . or anizacy 'n i techni~ny. bocie" . Tutaj ławy betonowe dopler~ 
ści i odchyleń w realizacji linii po szym stanie. mctwo na wyzszy poz1or.:t g · l Y si·ę ~"".tonuJ·e. Piąty wykop „odp°" 
lityczne)· Partii. Studiowanie Hi- Opinia ta sprzykrzyła się wreszcie tel 1 .,. 3 , „ 
storii WKP(b) uczy CZUJ0ności tak tkaczom. Wzięli się w garść, zebrali · h idu e uko1icze · j b r,. W tym dążeniu do poprawy J·ako- J~dnak mocno myli si ę ten, kt-01 maj, albo czerwiec ... -. w~s mą· - czywa" i czeka na. betoniarkę. V,T szu 

·1 . t ·1· h ·1 „ . ści produkcJ·l· PO"'a.;ny udzi0ał bi.erze przypuszcza, że na bud.owie Wr'!: A. armon?gram lpOrzbewd Jk' ' w sta·· st.ym wy' _kopie praCUJą. e~zc~e r os· ?„ konieczneJ· dla uchronienia nasze- si Y 1 Jl-OS anowi 1 .,. c wi ą weJscia w " 4 tat u yn ow - io .... 
Ż!'cie nowego regulaminu ulepszyć R d z kl d p. d · R gcraczkow:i. praca, że pracuJe tu mro me os mego z . , dni mcy, krorzy wyrzucaJą ziemię. 

go budown'.ctwa przed zakusami dotychczasową produkcję. W krót- a a a a owa. rzewo m.c:i;ący a wie -ludzi że tabor, maszyny itd.„ nie suro'YYm na dzi.en 9 gr_u a. my wykop rozpoczęto w sobotę ran?r 
obcych agentur imperialistycz- kim czash okazało się, że dobre chę- dy tow. Karol Kurczewski, znany Wszystko' odbywa sit spokojnie. W Ale. doł~:i;yrny wszelkich. staran,. by W miejscu, gdzie poy;sta~ą . tr~y daL­
nych, takich jak titowsko - trocki c: i zapał mogą zdziałać bardzo tlu- jEst z życzliwego podejścia do mło- tydzień pc;i rozpoczęciu rob?t, tj. ?d sk~nczyc na czi:s, bo. nie 1ch?~zi Jr:_ 5zc bu?ynki, Ilf! razie rosme J~szcze 
stowscy bandyci ujawnieni w o- żo. W ostatnim miesiącu tkalnia „Bia- dych robotników. Sam tłumaczy ini, dnia 24. września, zatrudnionych tu ~y.lico 0 lOkdomow mtie~zk~ n~ c ;a ·tę trawa 1 pasą się kozy. Gdy ~kboficdzY, 
t t · · R 'k b·1· · ł "" d k ł "8 t k t · · , · · · - bvło zaledwie 87 robotników. sh nns7a e sperymen a na u 0 ' s się ławy betonowe pod ostatni u Y-

s a rum procesie aJ a, mo I IZUJe eJ wypro u owa a <> sz u ex ry 1 ~·Jasma, Jak nalezy praco·wac, ,.,,. „ B d wa dopiero się roz,vija uda, to z doświadczeń naszych i;;ko· r.ek pierwszy zostanie już pokryty 
„•1111•••••••••••••„•••••••••0

•••••••••••••••••••••••••••••••••
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•••••••••• jaki sposób unikać błędów. Interesu- mówi kte~ownik robót, ob. Antont rzysta budownictwa w całym kraju. dachem. 

N. ~ 
je się również warunkami domowym! (,)szewski. - w okresie najwi~ksze- oglądamy teren budowy. w. pie~: o ile więe pogod.a cltoć niec? do· a fłJIJ e• życia młodzieży, Bywa nieraz, :ze go nasilenia prac, które pr~ew1duje- szym wykopie pracują dwie „t roJ pisze, będziemy nnelt w Łodzi , ~a 

&I. 1E riłodociany tkacz -jest żywicielem licz my na pi_erw~zą poł?wę llstopada, ki" murarskie, które już w, 7~mym dzień 9 grudnia 10 nowych domow 
IW~ . . . . stan załogi zwiększy się do 4.oo ludzi. dniu rozpoczęcia prac (1 pazdz1ernr- mieszkalnych pod dachem: 7 z nich 

neJ rodziny 1 w zwią~lm z ty~ od- Do 24 września przygot~wahśmy te- ka) przystąpiły do układania mure>- o 2-ch klatkach schod?v:y~h każdy, 
u1ep,ll(f.ZAY/llDN•~TU/.i llhAAI czuwa kłopoty materialne, UJemnle reny do ' budowy. Zało~one ~V tym wanych fund:imentów na ławach, be- pozostałe zaś będą miesc1ły po 3 
IYO U RVJ1 f(/f ffłt t'~\/·Y wpływające na wyniki jego pracy. czasie instalacje siły, światła i wo<Iy u.nowych. w drugim wykopie konczy kl&tki. . . . 

Tow. Kurczewski stara się wtedy o zpacznie ułatwią nam roboty. Budu- się ukladanie izolacji pod mur fun- Warto tu jeszcze nadmiemc, ze 1n e 
, · k . b . t dl t. b jemy baraki gospodarcze na materta.· camentowy. We wtorek rano ( 4.11)) rownictwo budowy, dążąc do zach'>­
r-ozycz ę ezzwro ną a po rze u~ą- ły i narzędzia ori1;z ~1ieszkalne dla przejdą tu murar ze z J?ierwszeg? wy- wania stylu c„łego os!edla Sl~ki , zre­
cego pomocy. Kierownictwo tkamt robotników z prowmcJ1. Nasz tr:ins- kopu i znów ułożą w ciągu 2 dm mur zygnowało z układama da~how pre­
troskliwie dba o poziom produk:::ji. nort zwiózł najważniejsze matenaly, do wvsokości progów wejściowych. fabrvkowanych i post&now1ło wyko­
Na jej poprawę wpłynęło założenie potrzebne do rozpoczęcia .robót, obec: !'Ja opuszczone przez nich miejsca w nać ·dachy z dachówki. 

Extra na 32 kro§1nacb 

Na pozór krosien tych nikt nie ob· 
sługuje. 32 warsztaty pracują wprost 
w błyskawicznym tempie. Trudno u­
d't;.-ycić wzrokiem czółenko, migają· 
r.e wś r:Jd nici osnowy. Lecz wzdłuż 
rnt~ti'Jl.nego szpaleru widać krążącą 
zręcznie tkaczkę, która zwinnie prze 
-:bodzi od jedMgo krosna do drugie 
90. Tu zerwała się nić, tam zrobił 
się gruby wątek. Szybko, szybko 
tizeba naprawić uszkodzenia i znów 
37. krosna pracują w zgodnym ryt­
mie. 

- Ohejrzyjc:ie towar na mvch war 
sztatach - zachęca nas tow. Geno· 
wefa Jeżak. - Przekonacie się, że 
i na 32 k1osnach możpa produkować 
ekstrę. 

Coś niecoś„ ju:f: o tym wiemy. W 
bi~rze fabryki powiedziano nam, że 
produkcja tow. Jeżak wyraża się CY· 
frą 2,4 procent ekstry, 88,7 procent 
primy. ,,„_., 

- To nie tylko moja zasługa 
tłumaczv nam tkaczka. staraJac się 

przekrzyczeć turkot krosien - po· 
myślne wyniki osiągamy dzięki do­
skon ałeJ współpracy całego naszego 
zespołu. Każda z nas ma na wzglę­

dzie przede wszystkim wspólne do­
bro, dlatego też stara się, aby cała 

sztuka byla bez błędu. 

nic. zaś w szybkim tempie gromadzi ·_::_:_ __ ...:..•...:.. ________ __::..._ ___ ..;.... __________ _ 
aparatów lamelkowych na krosna o· niezbędne zapasy cegły, drzewa, te­
raz ustanowienie kilku instruktore:~, laza, cementu i wapna. 
specjalnie pouczających młodych Gorzej jest trochę ze sprzętem 
tkaczy. mechanicznym, którego odpo~-iednich 

Drugi klub racjonalizatorów 
Zespól tow. Jeżak, który od dnia 

1 października bierze udział w kon· 
kursie, ma duże szanse zajęcia w 
I•ZPB Nr 4 pierwszego miejsca. 

J d słowem w Białej" wiele ilości na r~zie n~e mamy: Musimy 
.e ~ym. , !' zaś walczyc o kazdą chwilę. Rozpo-

A~O - G powstał w Łodzi 
zm1emło się na kGrzysc. Tkacze za- częliśmy eksperyment w październt­
pewnia'.ilł nas, że sytuacja ta będzie ku - deszcze lub mróz mogą nam 
ulegać stałej poprawie i nigdy jut pokrzyżować plany, Gdyby to był 

Z radością donoszę, że przy na­
szvch Zakładach Wytwórczych Tran­
sformatorów i Urządzeń Termotech-

••••aaa••••······························································· 1••aaaaaawa•••••••••••••••••D••••••••••••••••••••••••······················: 
~ . 
; GOSPODARCZY PLAN 6-LETtll ROLIUCTWA . I 
• • . ' . 
••••••••••••••••••••••••••••••••• „ ••• = .. na terenie wo1·ewództwa łódzkieno r.„„„„„„„„ ... „„„.„„„„ 

Gospodarczy plan 6-letni rolnic 5 rami i rozbudowę Spółd~elczy.::h 
twa jest częścią składową :>~ól:1e- "••••••••••••„•••••••••••••••••••••••••••••••••••H••••••••••••••••HH•a! Ośrodków Maszynowych oraz za-
go planu rozwoju i przeb11d'JWY opatrzenie :eh w ziarno kwalit:-
gospodarcr.ej Polski. Pla!l t<'n darki na wsi. kolo 700 tys:ęcy trzody, 751 tysię- kowane z bloków nasiennych, kt6 
przez podn:esienie produkc;i r::il- Jak to będzie wyglądab prais.- cy bydła i t. d. r ych p rodukcja znacznie <1i ę p-1d 
nej, ma zabezpieczyć wypełt~;e!l.ie tycznie, przedstawiają nam poda- 6-letni plan gospodarczy r ol- niesie np. pszenicy o 50 procent, 
następujących zadań: podnies:e- ne poniżej cyfry. A więc: j~śJ: w nictwa, nie polega tylko na iloś- s adzeniaków - z:emniaków o 201 

. nie norm wyiywie!!ia. Judno~ci roku bieżącym pow:erzchnia upra ciowym podn iesien~u produkcji. procen t :itd.; plan 6-leln: przewi-
kra.ju, zaopa.trzenic rozwijają<>cgo wy pszenicy wynosiła 55 tysię~y W tym okresie będzie s:ę zwięk- duje dalej większe zaopatp;enie 
się przemysłu w potrzebne sm·ow ha. to w roku 1955 wyn iesie ona szać również i wydajność. M:~zy w nawozy sztuczne, których do-
ce, dcstarrczenie odpowiedn;ej !Io- 83 tysiące ha. Wzros t ten '1:1gtąpi innymi p lan pszenicy z jednego plyw na wieś wzrośnie - o 264 
ści płooów na eksport, przclmdo- kosztem zmn:ejszenia powin ~:t.ch- ha wzrośnie z 11.8 do 15,9 qu:n- p rocen t nawozów azotoi.vy.~!1 , 232 
wę stniktury soeja.lnej wsi oraz ni upraw żyta i jr:c:zmienia z ow- · tala, a żyta z 12.7 do 14.4 qU1.1ta- procent fasforowych, 153 oncent 
polepnenie jej b;'ttu i unowe<'ześ- sem o 16 procent. Równocześnie la i t. d. potasowych i 8.164; procent wapna 
nienie warunltów życia wsi. wzrośn ie o 68 procent powi·~;.-zch- To samo nastąpi w dziedzin:e potasowego. V..i koficu - budowa 

Rolnictwo województwa. 1ód~- nia upraw roślin paszO\vych i produkcji zwierzęcej. Więk<lza wzorowych gnojowni, silosów '. 7a 

kiego opiera swą pi·odukcjG Pa przemysłowych . a zwłaszcza om·a produkcja mleka, wełny, mięsa, k ladanie stacji ko.pulacyj .wch, 
1 milionie 168 tysiącach ha gp..111.- ka cukrowego, (którego powier.teh tłuszczu i t. p. - oto <;ele, kto- wpłyn:e na gruntowną przemia-
t ' b. t h · · Na tvm nia wzrośnie o 135 procent). re stawia przed rolnictwem P lan nę gospodarki rolnej, podnie sie 
ow, o Ję yc zas•ewam1. · · · nie dobroby tu państwa. 

obszarze plan gospodarczy prze- Wzrost produkcj: nastąp i r ów- Sześcioletni. 
widuje zwiększenie ob;;zaru upra nież w .~adownictwie, ogr._,d nic- Aby jednak te zadan '.a mogły W planie 6-letnim pnz;ewidnje 
wy roślin przemysłowych , ole- twie i hod-0wli. Rok 1953 przy- zostać zrealizowane, musi nastą- się również powiększen ie :!1ośc: 
islrch, włóki;iistych, pastewnych i illiesie duży wzrost pogbw'.a zw,e pić zmiana w sposob ie gos1got\ąro szkół rolniczych i zawod:iwych, 
pszenicy. Ta 1Przem;ana wpłynie rząt. I gdy obecnie mamy na !e- rowania w i:olnictwie. I to także ~ zwiększenie ilości per3onelu 
z kolei na podnjesienie hodowli. ren:e województwa ponad 210 ty- omaw:a plan rolnictwa. Pnewi- :nst rukcyjno-techniC!l'!l.ego. 
W sumie da to pełne rułopatrzen!e sięcy sztuk koni, 511 tysięcy trzo- du je s:ę zelektryfikowanie 1.429 Tak przedstaw ia się w og61-
miast i w·si w artykuły żywnoś- dy chlewnej, 568 itysięcy bydła. i wsi i około 105 PGR-ów. Zo.·gz.- nych zarysach 6-Ietni plan IOSPO-
ciowe ::. surowce, oraz. :przyczyni t. d., to w ~ 1955 b~iemy mieli nizowanie 50 Państwmvych Ośrod dar~. opracowanY dla nasze~o 

r.1., się do wzrostu opłacalności gospo ponad 247 tysięcy sztuk koni, o- ków Maszynowych z 3.176 trakto wojewód?JtwJ.. . 

niemy ch, ul. Kopernika 56·58 powstał 
również klub wynalazców i racjona· 
lizało.rów. Dr11gie z k olei zebranie te 
go klubu odbyło się dnia 21 wrześnla. 
r;, godz. 16.20. 

Na zebraniu tym wiceprezes klu• 
bu, inż. Kawecki odczytał warunki 
konkursu na najlepszy opis pomysłu 
racjonalizatorskiego, ogłoszonego 
przez •. Pr7.egląd Związkowy" i „Prze 
gląd · Organizacyjny". Następnie od.; 
była się kwalifikacja prac, nadają.; 
cych się do zgłoszenia do konkurs1;1' 

Racjonci.liza tor tow. Wilczek omo­
wil swój wynalazek, polegający na 
wprowadzeniu produkcji taśmowej w 
montowni transformatorów, dzięki 
czemu wydajność pracy podniesie się 
tam o 200 procent, przy jednocze­
snym czterokrotnym zmniejszeniu 
liczby obsługi. Ob. Sowi11ski omówił 
swój przełącznik olejowy do trans· 
formatorów, zupełnie odmienny od 
wzorów zagranicznych, a mający ti: 
przewagę, że jest prostszy w kon• 
strukcji i tańszy. Ob. Pokora opowie 
dział o S\-1 ym ulepszeni11, polegają­

cym na przeróbce wybrakowanej 
żlobkarld wolnobieżnej na nowocze· 
sną maszynę szybkobieżm1, dzięki 
cz0mu . wydajność pracy wzrosła d 
250 procent. 

Wierzymy w to, że przykład za<1 
togi Fa-Ma-Tki znajdzie żywy od.; 
zew w przemyśle łódzkim. Wzywa.,_ 
my wszystkie fabryki do zakładani« 
klubów racjonalizatorów i nawiązy• 
wania łączności z nami, przemysł 
elektrotechniczny bowiem związan1t 
jest ściśle z pracą wszystkich fabryk; 

J. Staniaszek 
\ ~oresDondent fa\'>ryczny ZW'f l 'Ul! 



Maciuś na ,, Wodniaku'' 

Pokój! Pokój! PQkó.j! 
Niech żyje braterstwo narod6w, Harcerstwo łódzkie masowo u- . 

tniłuiqcych pokój, ze Związkiem czestniczylo w niedzielne; uroczy­
Radzieckim na czele/ · stości, która stała się olbrz-vmi.1, 

Niech iyje wódz międzynarodo podniosłq manifestacjq sił prole-
wego proletariatu, Józef Stalin! tariackiej Łodzi. 

W piękne wyzłocone sło1kem 
południe 2 października na Placu 
Zwycięstwa w łodzi dziesiqtki ty 
·sięcy młodzieży manifestowały 
swą wolę pokoju, wznosiły ohrzy 
ki na cześć międzynarodowej .m­
lidamości świata postęprt w walce 
o pokój. 

Równe, zwarte suregi dzic;.o­
cząt i chłopców w szarych i zielo­
nych harcerskich mundur.tach pieś 
niq i okrzykami wital.Y swych star 
szych kolegów - zetempowców, 
nieprzeliczone kolumny robotni­
ków i barwne, stroine sz':rezi 
ch!op6w, przybylych na wiel!~i 
wiec pokoju na Plac Zwycięstwa. 

Radość i d:~ma malowały sie r.a 
wszystkich twarzach. Prawdziwa 
duma ludzi wolnych i miłujących 
pokój, gotowych bronić go i uf- I 
nych :U swe siły, które zape·wm,1 \ 
zwyczęstwo. 

l:'EM:@im:t'.Ji: 'El1CL„.,,„ ..... , 

Maciuś! Trzymaj, tu jest twoja 
bluza! A nie zapomnij włożyć 
długich skarpet! - Goniły za Ma 
ciusiem okrzyki po całym pokoju. 
A Maciuś pędził jak kula od ka­
napy, w jednym bucie na n-0dze, 
a z drugim w ręce, do stolika, 
to znów wielkimi sk<>kami 6adzil 
do drugiego pokoju. 

Przez cały czas jęczał spó-

glllddf w Błońcu ~ve ba·rdzieJ 
odłwi4.... radośnie i p<:>tężnie. 

Cserwone sztanda.ry i transparelll 
ty płynęły, zdawały się bez koń· 
ca ulicami Armii Czerw-0nej, Sta~ · 
lina i Targową do Placu Zwyd~ 
stwa. Ryn12k wypełniły szczelnie 
nieprzeliczon•2 tłumy. Taką po­
tężną manifestację widział Ma• 
ciuś tylko pierwszego maja. 

źnię się na wiec, już ósma go- Maciuś stał blisko trybuny, sły-4 
dzina, napevrno moja drużyna ju:i: szał więc ' dobrze i widział, jak 
wyruszyła na Plac Zwycięstwa. przemawiali kolejno przedstawi-
Filiżanka z kawą dymiła, jak Io ciele partii i organizacji. Chciał, 

komotywa,. ale Maciuś nie zważał jak najwięcej zapamiętać i zrnzu· 
na to, parzył siq, łykał wL:lkie kę mieć, był przejęty tą ogrnmną ma• 
sy chleba, byle prędzej. nifestacją, czuł potęgę, jaka biłai 

Kiedy stary zegar ścienny za- od tłumów v: branych na wiecu. 

czą1 wolno wydzwaniać ósmą go Pokój! - Potężny, jak wola se-

/ 

dzinę, Maciuś pocwałował na tek milionów ludzi na świecie, 

miejsce zbiórki. rósł na „Wodniaku" okrzyk ma. 

Ulicami Łodzi, udekorowanymi nifestujących. 
czerwienią ·i · 'bielą śpieszyły grup J>Okój! - Skandowały zwarte, 
ki ludzi, wszyscy na miejsce liC'Llle sze~gi harcerskie, zetem~ 

zbiórek, do fabryk, biur, dzielnic. powskie, junaków SP, młodzi;"'ży. 
, mu, lU'aj pokoju, Zwią:u>k Ra.dziec Maciusiowi już czuprynka przy- niezorganizowanej. 

ki, kt.órego potężna armia broni lepiła .się do spoconego czoła, kie- Pokój! - zdecydowany' głos tr 
spokoju ludzi praey na całym dy dotarł zadyszany na wrznaczo- fńęcy robotników łódzkich wybi• 
świecie. \, Jednako czerwona jest ·krew ne miejsce zbiórki jał się wysoko, w górę, hen kll 

1 wszystkich ludów świata i jedna Plac był pusty. wysmukłym, aerwonym ko~inom 
; ko jest ćenna. Nie będziemy jej Poszli! - Jękn!\ł Maciuś i Il fa.'bcycznym.. 
więc przelewać dlate~o że ł.o ko- wrażenia przysiadł na leż!lcej tui - To jest wspa.nlałe - szeptał 
muś jest potrzebne dla osobistych stercie belek. PodpaTł brOdę dłofl- Maciuś do IW"""' kolegi Frank~ 
celów. ~„-
Pomyśl tylko na przykład ty mi .f siedział tak chwilę, rod&- - Pomyśl, że dzisiaj takie olbrzy• 

- Franusiu lub Romku: Czy od tony na Z'f!gar, na siebie l na dru- mie manifiestaci• odbywajq się 

po~:n;'~Ytwl:;ii~0;z:b=~ C'ZllWUZ chę6 mmo.rdoWR.nia iynę, że poszła bez niego, kfedy w setkach miast na całym świecie. 
Precz z wojną! l\ly chcemy po pny pomocy karabinu Munyna ktoś nagle wyrźn(łł go po przy- Maciuś wzruszcmy nabrał w płu 

kojut Sambo, Chlńceyka Ju„Ll, Anglika.\ jacielsku w ramię dłoni" - Ma- ca dużo, dużo powiet·rza i krzyk• 

Wsey!'ICY wiecie, jaką to wielką Dżeka ezy Francuza Żaka? Na j ciuś! Franek! - I ty się teź spóź- nął jak mógł najgłośniej: „N~ecli 
rzeczą jest pokój. Gdy idziecie ra pewno nie. Napewno z katdym :a 

1

1 niłeś!? żyj• brabeTsn rrzyjaźń ludów mi­
no do szkoły niesforną, roześmJa nich chętnie zagrałbyś w palanta Jaktoł ja slę 6}lóźntłem?! Prze- łujących pokśj na całym świecie!'" 
Wł gromadą - to pokój. Gdy po 1 ż dł · ł o skończonych zajęciach w szkole I ja.koś tam porozumielibyście l·c ~ przyaze em prawie ca q ~ - Kiedy zakończył się wlec n• 
biegniecie do domów z radosnym się mimo nieznajomoścl języka. 1 dzmę wcrJeśniej. A to t:r Maciu- Placu Zwycięstwa, pozostali na! 
uczuciem, że czeka. na was t.am Zapewniam, cię, że oni są równiej siu za~mniałeś te dzisiaj„. Fr~- „W-odniaku'' jeszcze harcerzie. Ma. 
ukochana matka. i smacznie przez życzliwie u~tosunkowani do cie : nek me dokończył i zaczął się ciuś dziwił się początkowo, dl~-
nią przynądzony obiad, który za bie. · 'śmiać. czego drużyny nie maszerują, _ald 
spokoi głód, - to pokój. Gdy po z i ś i j d odrobieniu zadanych lekcji (wcze Dla nieb wojna. oznacza to sa. czego 8 ę me es,; - z ener- pierwsze 6łowa drużynoweg<> roz„ 

'śniej nie wolno) oddajecie się bez mo, eo dla. każdego polskiego wował 6ię Maciuś. - wiały· jego wątpliwości. 
troski.ej zabawie - to pokój, dziecka: zburzona Mkoła, zniswzo - Pnecież dzisiaj :negary o go- Ryllłek wyglądał, jakby ktoś wy. 

Pokój - to dymiące kom.iny fa ny dom, zabity na froncie ojciec dzinę cofnięto! Czaa :i:imowy! - rzucił nafl wielką ilość papieru. 
bryk, wojna, - t-0 dymiące zgli lub brat i. głód, towarzyszący każ Hal Ha! Ha! - Franek aż zata· - - To jasne - tak pozostać nit 
szcza waszych domów, waszych ł · d śmi eh szkół. Pokój; to huk tysięcy ma- dej wojnie. · cza się 0 e u. może - przyszliśmy na czysty 
s7Jyll wytwarzających tkaniny, Co więc z i.ego wynika! te l - A to ze mnie zapominalski plac, zostawmy go czystym. -

m•••••••••••m•••&••••••••••••••••· 
obuwie i to wszystko, co człowie- dzięcl muszą zabrać dzisiaj gł0s Maciuś uderzył się dłonill W naszej służbie harcerSkiej, 
kowi potrzebne jest do dostatnie I powiedzieć, Żf! nie chcą wojny, w czoło i zaczął się śmiać, razem na obozie i w szkole, prowadzimy 
go życia, wojna - to huk spada a chcą się u_..,ć, by móc potem z Frankiem, szczęśliwy, że się nfe „akcję odśmiecania''' wi<>c takiej • • • L. Pantelelew Tłum. Bobińska • jących bomb, niszczących to ~~J • • 'ł b 1 · "' • • 

!NOWA! 
tk d 

• praeownć z pożytldem dla dob- spozni' 7Je ędzie na wie kiej ma- okaz1'i pominąc· nie sposo'b. 
wszys o, eo o życia Jest potrze ·~ 'f t j' k · · a W d 
b 

. . m es ac I po 01owe1 n " 0 - Chłopcy l dziewczeta roz .... ucili 
ne. swoJeJ ojczyzny, · Dzieci polsk;e, 'ak " .... 

m u · ~ię w tyralierę i rusi:yli do „ata-
Pokój to radość I szczęście, - które tyle nacierpiały się pod~zas O godzinie wpół do dziewiątej ku" na papiery. Niedługo w kilku 

: . (Ciqg dalszy) ; 

••••••m••••m••••••••amm•••••••=•• 
wojna„ to krew i !zy, . . ostatniej wojny, również wypowie drużyna Maciw;iai wymaszero· punktach placu zadymiły ogniska, 

I dlntt;go ?beeme, kiedJ'.' mekt~ I dzą się za' pokojem. wała. to płonęły zebrane papiery. Plac 
rzy ludzie, ciągnący zyslu z WOJ p k" d . .1. • • Włączyli się do duiej grupy har Zwycięstwa był czysty! 
ny, gdyż posiadaJ·ą fabryki armat ". romy a.Je wam. m. oz nvosc.~1 k t ki d lzi cers iej i poszli w olbrzymiej ko- Dmżyny harcerskie zie śpiewem 

Morozowa ·uczyła się różnie: cza 
sem odpowiadała „na celująco", 
to znów raz za razem dostawała 
„dwójkę". I wszyscy rozumieli, że 
to nie dlatego, że jest leniwa albo 
tępa, ale dlatego, że cały wieczór 
wczoraj na pewno w domu prze­
płakała i mama jej też na pewno 
płakała - więc jak tu się uczyć? 

.W klasie Morozowa n igdy już 
wlęcej nie płakała. Być może dla­
tego że nikt z nią nie rozmawiał 
nigdy o ojcu, nawet najbardziej 
ciekawe dziewczynki, nawet Liza 
Kumaczowa. I na cóż było się py­
tać? Gdyby ojciec jej nagle s:ę od 

·nalazł - sama by na pewno po­
wiedziała, a nawet n ie potrzebo­
wałaby nic mówić - widać by to 
było od razu po oczach. 

Raz jeden jedyny Morozowa 
nie wytrzymała. Było to już pod 
Jfoniec mi.esią<Ca. W szkole zbie 
r~no podarunki, żeby posłać żoł­
nier,zom· na front. Po lekcj~ch, 
jUż o zmroku ze<braly się dzieci w 
klasie, szyły woreczki, napełnia­
ły je cukierkami, jabłkami, papie 
rosami. Wala Morozowa piracowa 
l! _:W~ąiz z .. innymi • I :wtedy wla,ś 

nie, za..s.zyv1rając tak woreczek, i samolotów, czołgów i ka.rabinów a. ego wypowi~ zema się, Bęc e lumnie ulicami Piotrkowską i Sta- odmaszerowały do domów. Maciuś 
rozp-lakała się. I kilka malutkich maszynowych, chcą nowe.1 wojny, my chętnie drulwwać szczere, pły linn do Placu Zwycięstwa. · jeszcze raz obejrzał się za sie'bie, 
le.z kapnęło na ten płócienny wo- by nagromadzi.~ jeszcze więcej zł~ nące z serca Jisty, Nie trzeba ich DziJ2ń był śliczny, srebrzysty na „Wodniak''. cie6zył się, że 

k W to 1, ' . l' . o ta, WSZ."SC." ktorzy nie chcą wiCCCJ • • t o kt. t ł hł h recze . szyscy w ozie i i zr ·' ·' . - p1sac „gaze -0wo". Prosto i zwy szr n'. ory zos a .z ~oc~eg.o c o- arcerze potrafią nie tylko pięk-

zllmi. eli' z· e na peWl!lo w te3· chwi prłzelewać knli, J. ednoezą się we du nikł pod pro ł · · b · ' czajnie pisać to, co CZUJ.ecie, Dla • miemami ciep ego me maszerowac, rać udział w ma 
li pomyślała o sw<Jiln OJ·cu. Ale wspólnym pragnieniu pokoju. sł-0ńca Ciągnące uli · k' ·r t · h 1 t 

O 
. ó czego pra.....,;cmy nokoJ·" dlac~"'g•l . cami szero ie Ill es ac1ac ' a.e eż użytecznie 

nikt się do niej nie <Jdezwa1 i czy ich zwr cone są. w stronę, "'..... • r.~ .., "". kolumny robotników, -zetempow- /i praktycznie zastosować swą służ 
wkrótce ;przestała płakać. Naza- gdzie-· znajduje się kraj socjaliz chcemy walczye o Jego utrwalenie. ców, harcerzy, junaków SP, wy- bę harcerską. 

jutrz MoTozowa nie przyszła. Za • O<X><><X>OO<>O<>O<XXX>~<>OOOO<><X>~~O<X>O~<><><><><>O<><><X><><>OO<>~OOOO<>O"'A. 
wme przychodziła jedna z p ierw """' 
szych, .a tu już dzwonek był, wszy 
scy zajęli miejsca, już nawet Eli­
zaweta Iwanowna ukazała się we 
drzwiach, a Wali jeszcze nie by­
ło. 

Nauczycielka jak zawsze przy­
witaia się z klasą, siadła przy· 
stoliku i zaczęła przerziucać karty 
dziennika. 

- Elizaweto Iwanowno - ode­
zwała się Liza Kumaczorwa ze 
swego m iejsca - dlaczegoż to 
Morozowej nie ma? 

Nauczycielka podniosła oczy z 
nad dziennika i powiedziała. 

Morozowa dziś nie przyj-
dz ie. 

Jak . to nie przyjdzie? Dla­
czego n i.e przyjdzie? - dało się 
słyszeć ze wszystkich stron. 
. D.~ ,~ 

Jacuś: Cioc:.a.1 

:---
--
~ I ' - . 

Cl~a: Jak się ciesz~ te s.połka­
lam mojego Jacusia. 

Jacuś: Byłem po jabłłta-

- ~ 

Ciocia: Niech cl~ uk!skam! 
Jacuś: Narwałem pełny kou Ja­

błek. 

Jacu~: ·Gdzie moje jabl:ka?I 



\ . 
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Kronika Pabianic 

·W 
Imponująca manifestacja w Pabianicach "TYDZIEŃ 

ZDROWIA" 
Zadaniem „Tygodn:a Zdrowia'" 

jest międz.y innymi, wzbudzenie 
w społeczeństwie troski o zdrowie 

Obchó.d Św\~ta Pokoju w Pabia dów pracy. Na ulicach miasta u· Punktualnie o godz. 11 na trybu· rody w minionej wojnie do wspól dziecka, spopularyzowan'e osiąg­
nicach poprzedzony został zebra- wijały się kwestarki i kwestarze, nę wchodzi II sekretarz Komitetu nej walki przeciwko agresorom nięć Służby Zdrowia oraz wzmoc-­
niami w zakładach pracy. _grl;ie zbierając ofiary na Fundusz Mię PZPR, tow. Nowak, ogłaszając O- faszystowskim, to haslo, które bro nien~e akcj; sanitarnej na korzyść. 
robn-tnicy Ż~'widcwo manifecto. dzynarodowej Solidarności Pracu twarcie zgromadzenia, poczem ni dziś na wszystkich konfere:i) ińatki i dz:ecka. 

Dniu Święta Pokoiu 
wr.li PT

7
ec'iw . porlżc-;n.,czom woJtm jących. O godz. 10,30 z zakładów prezes Tow. Przyjaźni Polsko-Ra- cjach międzynarodowych kon- W ramach ,.Tygodnia" z Fabia- . 

n)·m. p
0 

przemówieniach 'NSZe- pracy wyruszyły załogi, zdążają- dzicckiej tow. G. Rusak wygłosił sekwentnie Związek Radziecki i nic wyjeżdżają w teren powiatu 
r.lzie ·nowołario Lokalne KomitetY ce na pl. Demokracji. na którym przemówienie, przerywane czc:st.:v kraje ?e.mok~acji ludowych. Je: lask:ego trzy ekipy lekarskie. w 
Pokoju. zgromadziło się ok 20 tySi.ęcy 1u· mi ok1askami zebranej pub1iczno dnoczesme m1Lony prostych lud.u d . 4 bm ki w kl d . . dr 

W sobMe '.-1/ieczorem na boisku dności. Wśród morza głów widać ści. Między fnnymi tow. Rusak prowadzą zdecydowaną walkę o n.u . . e ?a s a z1~. ' 
I Jedc-n:i.stÓJetniei S?kolv Ogól no- transparenty z hasłami pokojo- powiedział: ,,Pokój demokratycz- pokój. W P olsce robotnicy całego I Landau i dr Bianek oraz p1elęg­
kształcącei :zebrało ~ię około 2 tv wyroi i powiewające sztandary. ny to hasło, które prowadziło n'ł szeregu gałęzi produkcji odpowie- niarka Szpitala Miejskiego', wyjeż KOMU WINSZUJEMY 

Wtorek, dnia 4 pafahiernika 
1949 r. 

siące mlodzit>żv ZMP. ZHP, SP dzieli imperiali.storn: ,,Wvkona· dża do gminy Bałucz oraz w dniu 
klas licealnych wszystkich szkół J SP t ' d my plan produkcyjny przer1termi- 7 , ~rennich oraz ~tra:'-'. Pożarna i OR. unacy 0 r.zvmuJQ cenne nogro y nowo, uakty\vnimyszeregi TPP~" g brr:·. do S .. czerco~a. E~,pa w 
M.O. Przy dźwiekach orkiestrv Okrzykami na cześć przyjaźni skłaaz•.e: dr Sochon, dr Pieszak i 

· Stra~w Pożarnei PZPB. wyrus?.ył" za wy·daJ• ną pracę polsko - radzieckiej, Komitetu p:elęgniarka z Ubezpieczalni Spo· 
· Dziś: Franciszka 

WAŻNIEJSZE TELEFONY 110chócl .z nrzedstawicielami par- . Św~atowego I~on~resu Pokojt~„ łecznej - wyjeżdża w dniu 7 bm. 
tii. nre?.:vdentem miasta. dyrckto SP powi'ttu łask.lego dało w I cowało dla kraju 685 junaków, z Związku Radz1eclnego, Genera11- d · W d · d 

(
-< O - .Straż Pożarna 
' 4 - PZPR 

ram: 1kól i Knmit„tem . Ohrońców sierpniu 5995 d11ióv:;ek pra:!y. z te- których wyróżnieni zoi>tali najwyż ss.imusa Stalina i Prezydenta RP. 
0 

gmmy · 
0 

z.era Y· 
Poko'n na czele. Imnririuj~co wy go p:mad 3.800 wypracowano dla !:zymi o.dznamemami SP oraz cc:l- Bieruta. to;v; . ~usak zakończył Ekipy te będą udzielać, bezpłat 
~!<!. dala młodzież 7.MP-o\,·ska z ''.'.R~7.?dów Gminnych, n ~.108 dni nymi na!Zrodami junacy: Da bek swe prze~owięme. . . n te porad lekarskich ludń.ości vv:ej 
c?.erwonvmi sztandarami. , . ,., . . . · I Następme urzemawialt ob. Ra· pracmvano ala Z'inn:ądu Miejskiego ~Lz1sław. Piskora~1 W1esław oraz tajczyk z Ligi Kobiet i ob. Ko- sk:ej. Ludność pabian'cka b~zie 

' 6 Kom. ,Służby Polsce". 
10 - Pogotowie Ub. Spoleczn. 
2~ PZPB 
63 - Komisariat M.O. 
66 ~ Zarząd Miejski 

Pochód przeszedł ul. Armii Pabi?nic. --~cller Tadeusz z 32 brygady. złowski z ZHP. Po odegraniu mogła uzyskać rówr.ież bez_µłatnc 
Czerwone; na r'. DPmokracji. W ram>:1rh bn.rzad _junackich pra p · '1 · d d b'tl· k' · Tam. w krótkich ~łnwarh nrzc>mó '" rzywiez i oni o omu i J 10- przez or iestrę Hymnu i „Między porady lekarskie w Ambu~ato-

91 Dworzec Kolejowy 
wit prezydent rniasbi oh. Si;1ejn - teczkę, rower, zegarek i złote pió- narodówki" zgromadzenie zostało rium Miejsk!m przy ul. Demokra-
\\'a. wzn0SZ3C n'0-7'.Yki n<1 CZ!"ŚĆ Konferenci~ ro j•drn nagrody. rozwiązane. w zakładach pracy. „ 6 d . . l 3 9 'd . 
pokoju. Pre~ydenta RP. Dirruta 111....i Najlepszymi hufca!!l.i ,,, powie:·ie w godzina.eh popołudniowych cd · CJt co z en~ie oc - paz zter-
i Generalissimusa Stal i ni\. N:1st-::p . w spraw ie walki . są: Hufiec Wilizew i Hu:'.'ie~ Dąbro były się wieczornice. I n.ka włączme w godzinach od 

r'.i: .ork irs~ra .ockgrała h:vrn >1 nol z analfahetvzmem wa Rusierlw. Wiele hufców za wy- (jm) 
13

-
17

· ' ' 

112 - P.C.K. 
143 Zar~ąd Miejski ZMP. 
213 - [elegraf 

'H:I 1 radz1eck1. n0cz-:-m na m:nv- 1 dajną pracę c,t.rzymało cenne l!a- •11•••<1•a•••aci11•11•••1J••„~•11111••""""'••"1am<111•11aaa11„,„.,„11•a11lll•••••11•am•••H••„ 

n'ce. Wl'Zf'rll Zl\!P-0'.':i"'C oh. ?.-·ho· We wt~rek. dn:a •U0.1~49. r .. od . t a· -- ·1 • 

b d 1 I 1 . tl grady w pos aci r:i. !Oonmorm"ow Kl b K I ' H T t p h 
rowsk!. którv W SW.'n1 plri!"1in11- I ~ Ze S.ę W o.rn l:1. SW.e icy ,, li aVi~a ero~~~ w ea rze owszec nym KIN A: 

Kino ,.Robotnik" wy5wieila fjlm 
produkcji czeskiej pt .• ,Diabcl!.'ka 
Grań". Filr.i dla młodzieży doz·.vo 
Jony. 

I\rno Poloma w ramach fc::ti1'1a­
lu f1lm•'>w czeskich wyświetla film 
proclulteji czcsl~i~j pt. „Trójka 
trefl". 

Redakcja „Głosu 
- Armii Czerwonej 

Pablanic": 
1 li, tel. 287 

- I PZFB d J 3 M k K lSzkc:ł'1 TPD w Pabianicach, 
nvm przr'mówirniu po<lkreśl!ł: · _o go ,z. . -ei ieJs a on-
.. My 

0 
pokój nie n:osimy. lVIv no 

1 
ferenc:J'.1· pos\v1ęc?na wa~c~ z anal Łask gimn. Kczd. 01·az ::31zkoła 

kó.i n3.ri'uC''m~'"· Pnr·rr.0wienie to I fobetyzme:n: Udział \V n.eJ wezmą Rcinicza w S<;icziejowicach) i s.i;rzę 
crchowa ła R:łęb:)ka tro~ka 0 dobro 1 przed.staw1c1ele Inspektoratu tu sportowc·go. 
Polski Lwl0wej. dla której mło-1 Szkolnęgo , Związkćw Zawodo- Dodać jeszcze należy, że Kom. 
dzież rn':-ka nle pm:~qpi swego wych. ZMP. k'erownicy św: etlic. Pcw. SP udcstępniła o~płatną 
wysilk" 1'/;nic~iony na zako1'ic7.f' dyrektorzy zakładów, przedstawi- naukę zawodu w SPP. Zgłosiło się 
nie o;~. -: „Niech żyje pokój" •

1 

c·cle Rad Zakładowych i inni. ~ d 200 1_ d d tó cał 0 0 
- młG·,·~ :···7, rHu~o :::kandowala Konfetencja ta ma poważne zna- p •. na :an Y a_ :v z e„o P 

W nie_dziclc; .od r~ma ·r, różn~·ch czenie,:~n~ a~cji zw~lczan·a kl~ski 1 ·v~atu; ~lrnJa zapisow trw,a. ~o 
str m:ar.ta c1:··~ <'.łY .h:ny Jud· I społecznC:J. Jaką Jest analfabe- h>. X. „g r. (V\ arun~i ,!JrzyJę~ia 
no; na zbiórkę do swych zakła- \ tyzm, ha terenie miasta Pabianic. były podawane w .,Glosre 18. IX)· 

Jeszc!e poważne żaleg·łości -~~\m:;;,~ n.::···· ·~....,~: • --

m8Ją organizacje partyjne Pabianic 
we wpłatach na Ce11tralny Dom 

?.g~le_?l wszyst~ie . o~ga?izaeje grup par_tyjnych. ,yydajna praca ( nież podstawowa organizacja par f nak zaległ0ści uiścić. Nie jest wy 
~ai ~.YJne na fereh1e Pab1amc zade ska~Jmików i odpowiednio posta tyj na przy PZPB aotrzyma swe kluezona możliwość, że ·w ciągu l 
klarowaJy 4,~13.800 ~ł.·. na Cenral ·\\'iona praca org~nizacyjna ze stro ~pho"l.\ńązania w terminie. I następnych. ~ygodni zd.oła się ~<:!­
~~n~omt :r:>o d~6„wrz~n.1a ?r. wpła ny egze~~1tyv.ry. przyi:iosła w .kon Sped'jalnej uwagi wymaga s_rira Iszcze odrobi~ straty. . Zwi,ązek Za\~·odowy Samorzą-' Rol~ główne odtwarzają: A. 

3 889 
z
6
„ e.i osc po azneł sumy sekw:n.c11 doo;e wymk1. W ciągu wa Fabryki Narzędzi i Fabryki i .~ru.dno m_1mo ~·szystko pr~ypu- aowc~w,. Oddz.t~ł ~v P.abianicach, Dyh1sza i K. Adwentowicz. Bilety 

· ł ~,7 ,~ z~. Do wplac~ma P.o.zo· wrzesn1a wpJacono 40.000 zł.. „Slrzelczyka". Towarzysze ze 1 śc1c, ze zna1dą się . na terenie Pa orgamzu1e 5 pazdz1ermka br. wy· wstepu łacznie z kosztami prze-
s\a to więc 3eszcze prawie 1 i:n111on zmniejszając sumę pozostałą no „Strzelczvka" wpłacili zaledwie bianic tacy towarzysze. którzy nie, c:eczkę do Teatru Powszechnego , , d. ' · d 16 d ł 
z 0 , ych/. a tym~~asei:; term1~ za- wpłacen.ia do 56;000 zł. Wszystko 35· pró.ce~t zadeklarowanej kwoty, d?trzymają. sł?wa pai:_t~jniaka i I \V. Łodzi, celem uprzystępnienia Jaz u, wy~oszą 0

, ? 0 365 
z · 

konczen1a akc11 zb1orko,~e1. wy: w~kazuJe na to, ze org.anizacja par towarzysze z Fabryki Narzędzi _ 111e postaraJą się .wplat!lC zadek.la 1 m:cszkańcom miasta obejrzenia J . Zglosz_en:a przyJmUJe sckreta-
~naezon.?" zosta~ ~~ 15 pazdz1ern1 t.nna w Fabryce Ch„micrnej po- 40 proc. Rzecz charakterystycz- rowanych przez nich sum na Cen-! doskonałej komedii Michała Ba- ' not Zw1~zku Samorzadowców w 
-~. W c7ągu z:aJbllzszych 2. tyf.'.od- trafi -tło 15·/:!0 października odro na ie również wrze.~ień mimo tralny Dom Partyjny. \ łuckiego pt. .Klub Kawalerów" I Pabian· cach . 

n1 musza 'Ntęc hyc śc1aa t b"' I ł ' · · ' · ' ' . . . . , . ..,,nię e Je za eg- osc1, JJOwstałe w ciagu że zbliża się termin zakończenia 
"'szystkic za]ealoscl. pop rl · h · I · I · „ · ' ' 

„ . 0 • • rzc ~Ie nue ęcy 1 wp ac1 akc.i1, nie przynosł spodziewa- N~ s \LI s · 
• Oc~yw1sc1e. me ~vszystk1e o.rga wszystk.ie. zadeklarowane kwoty nych zmian. Obie fabryki w dal- • · ĄD O \~EJ 

mzacJe P.art:'l']ne ~mast~ za~e~a1ą z , w termm1e. szym ciągu bardzo poważnie zale J ' 
wpłata~nt. s~ takie. ~tore JUZ !law I NiG jPst jednak dobrze \V PZP.TG. gaj.ą i za~hodzi obawa. że nie wy 
no ·w·n1osly wszystkie zadekla~o- 1 Zakladv te wpłaciły dotąd 78 \ wiąż~ $ię. z podjętych zobowiązań. KU PRZESTRODZE KLIENTOW 
wanc kwotv, a n r.wet pocz~·mły " 1 · . Nale.zy się jednak spoJiziewąć że URZEDU SKARBOWJ!:GO 
"?aczne nad1~łaty. Np. zakład~· gra P~_oc. sum zade.dar~wa.nych 1 to- aktyw_ partyjny. że wszyscy t~wa . " i! 

hczne wphc1ły w 130 prccentac11, \\ .1rzysze chcą. zdaic się, r.a tym rzysze ze wspomnianych fabryk, I Oo ..... tefan Klamka, rzam. przy 
z~cleklatowane sumy. l,;hezpieczal poprzestać. Bo jak można wytłu- dołażą wszelkich stai·ań, by jcd- ul. Tkacldej Nr 45, „p~_dzi" \•;arsz 

111~ Sp.c;ecrna w .100 procentach. maczvć fakt niC'>vpłace:1!a w c: a. 
Dz1eln1ca Stare·Mrnsto w 105 pro · , . . . · 
centach. 'Pocztn aż w 160 prrcen gu wrzesn1a ani J~dne~,, złotego 
t:ich. Konfekcja w 105 proc. i td. prze?. podstawową organizację 

Szere'Q" organizacji partyjnych partyjną przy PZPJG. Właśnie te 
przy ~alda.dach pracy wykazuje raz. kiedy należało by zdwoić wy 
nieznaczne tylko za1eglości i z C<'.- siłki i ostatecznie zakończyć po­
łą pewnością z łatwością uregu- mvślnie całą akcję, towarzysze z 
lują je przed terminem zakończe· PZPJG wykazują dziwną i: mało 
nia akcji. Np. Fabryka Papieru zrozumiałą opieszałość i jakby pe 
wpłaciła w 97 proc. tak, że zaled- wnego rodzaju niedbalstwo. Trze 
wie kilku jeszcze towarzyszy ma ba będzie w ciągu najbliższych 
nieznaczne kwoty do uiszczenia . . dni odrob i ć straty powstałe we 

Szereg organizacji jak np. przy wrześniu i wpłacić podwójne kwo 
Fabryce Chemicznej bardzo ener· tv. Czy to jednak było potrzebne? 
gicznie wzięło się do pracy już Czy nie lepiej wpłacać r egularnie 
w. ciągu września. Fabryka Che· i systematycznie, unikając przez 
m1czna z,a~eklarow~ła 233.000 zł I to niepotrzebnęgo ie.dnorazowego 
Do wrzesnta sytuac3a wyglądała obciażania budżetu? 

bardzo pcw:ażnie. wpłacono zaled- PZPB wpłaciły w ciaou wrze­
w.i~ 136.000 zł. Ale wrzesień prz~- śnia 181.000 zł. i mają j~zcze do 
mosł bardzo znaczną popra\vę. , \~·płacen ia 200 tysięcy zł. Wydaje 
Aktywna postawa towarzyszy z stę nam niemal pe·wnym, że rów-

I 

Kronika sporto\.Va 
W ramach Ś,,..,., ęta Pokoju rozc-1 rC'\';'a, Rozal, '~'łocbrczyk , Dzic­

,grane zostały 2 mecze mięch.v dz' c. Gmvroch, Sten·c11 Snopl<'c­
AKS ŁórE - PKS Pab·an c::. W 1>. ic2 Sr.orzyńsk· \ · Jl:hr~iniak. 
meczu siatkówki m1 ocl~i ;ra~.'<'dni V,Tló1c1hrz wvstapił w n;,stenu­
c:y wykazai'. 01 ,anow;m· e tc·chn·cz- jącym :;;kh:dz·c.' Dr;l~rowolski, Gier 
ne. Szybszą i sprawn'cjsq clrn·::y- carz, i">nrycU. D<1 1Jrówl;:a. D11b­
ną oka?.al s ę AKS, pokcr1ując czvk. K~czortrn ski . Panrocl(, Gór 
PKS w stosunku 3 :o. n k. Kasprzak, (;].)Ursh i OzQań-

Mecz kcszykówki równi0ż ba.-- ski . 
dzo ciekawie r 1Jzegrany, zakończył Gra toczvla s:ę od pncząlku w 
:;;lę zwyc·ęstwem AKS-u. szyb!{·m temp·e. Do przerwy wy-

nik wynosił 0:0. W drugiej polo­
WLÓKNIAR,Z PRZEGRAŁ 0:2 wie meczu zwyc:'ęslwo zaczyn~1 

Mecz o m istrzost\vo klasy „B'' 
między drużynami Leg:a Łódź -
Włókniarz Pabianice, odbył się 
na boisku KS „Włókniarz". 

W skład Legii wchodzili Łoka­
sik. Machnica. Tomaszewski, Ge-

s;.ę przechylać na konyść lepszej 
kondycyjnie. drużyny Legii . 

Mimo zac:ętej walki „Włókn'a­
rza", przegrał 2:0. Sędziował ob. 
Kowalczyk, zainteresowanie śred-
nie. Widzów około 3.000. ., 

Uwaga poborowi rocznika 1929 
P rezydent miasta zarządził po­

r.o\vną rejestrację mężczyzn, uro­
dzonych w HJ29 roku, a zamieszka 
łych na t~renie Pab:anio. Rejestn 
cja zostanie przeprowadzona w 
gmacl:u Zarządu M ejskiego przy 
ul. Arm;i Czerwonej 16, w godz. 
od 9 do 13 w terminie od 5 paź­
dziernika do 15 listopada. 

Do rejestracji należy się stawić 
według następującego planu. P o­
borowi, k tórych nazw:ska zaczy­
nają się na litery A, B, winni sta 
wić się 5 październ„ na litery C. 
D - w dniu 7 października, na 

W, Z - w dniu 7 listopada. 
Wszyscy ci, którzy z ważnych 

przyczyn. n ie mogą staw: ć się w 
wyznaczonym terminie, winni 
zgłosić s· ę do rejestracji w termt 
n·e dodatkowym w dn iach cd 
P. do 15 l istopada br. 
Uchylający się od rejestracj i be; 

dą karani w myśl obowiązujących 
przepisów. 

W Białostocczyźnie 
kwitną drzewa 

litery E, F, w dniu 10 październi W ogrodzie rolmka J. Cieślu­
ka, na literę G - 12 październ i- kows\r;.ego we ws: Maturki, w po­
ka, na litery H, I, J - w dnlu 14 wieci.e augustowskim, jedno z 
paidziernika, na litery K 17 i 19 drzew ja!Jloni P:J raz dru(!i w ro­
pażdziern ka. na litery L , Ł - 21 \ru bieżącym wydało owo-ce. Nie 
pażdziern:ka, na 1iterę M - 24 jest to jedyny tego rudzaju V·.'.)PC\ 

paźdz;ern:ka, na literę N i O - d::-k w roku b'c;iqcym ~-,a Bało-
26 październ·ka , na literę P - 28 st 'eczyźnie. We wrześn;u np. w 
paźóz:el'nika, na l iterę R - 31 f-bjnówce w pow. bielsko - podla 
października, na 1;terę S - ·W j.-;'.. im i w Bi<.'.ymstoku kw:lły po 
dniu 2 listopada, na Lterę Ti U !raz drugi jablon·e i "l.• iś'.1ie . 
- w dn:u 4 listo!)ada, na Lter~ 

1a2aama~mo~••aau•~ao••waoca•••&~•a•••••••••••••••••••••••••u•••••••m••,••• 

CENNIK OGŁOSZEŃ 
W DZIENNiKU „GŁOS P AilIANIC" 

Ża jednostkę obliczeniową dla ogłoszeń wymiarowych przy· 
jęto 1 mm przez szerokość 1 łamu (szpalty). W tekście i za teks­
tem - 6 łamów po 45 mrr.. 

Wielkość ogłoszeń Za tekstem 

od ldolOOmm 70zł 
od 101 do 200 mm 110 zł 
od 201 do 300 mm 160 zł 
powyżej 300 mm 200 zł 

Ogłoszenia tabelaryczne, bilanse 
drożej . 

Nekrologi Drobne 

70 zł 30 zł 
110 zł - zł 
160 zł - zł 
200 zł - zł 

kombinowane o 100 proc. 

taty mechaniczne, jako członek 

spotdzielni tkackiej. J est en zamaż 
nym „nit.knrzeAf" - wyrażając się 
gwarą pabianicką. Ob. I(lnmk::i n e 
Chciał jednak Z<!!)facić podatl;:u do· 
chodowego tiumac~:::a' się, że min<' 
ly t e d'..:br~ czasy, kiedy to nitk~ 
szła jak złcto . Urząd ~karl)owy na 
tomiast był odmiennego zdania j 

nałożył ob. Klamce areszt na apa­
rat radiowy, zabczpiem:ając w i.en 
spcsób pretensje Skarbu Pailstwa. 
Dotknięty do żywego ob. Klamka 
usunął cichaczem z m1e!:zk2nia ra­
dioaparat, czym dopuścił się prze­
stępstwa według art. lil8 K K. 

Klamka zapadła i ob. Kla:nka 
musiał stanąć dnia 27. 9. 49 przed 
obliczem sprawiedliwości. Nie po­
mogły wykrętne tłumaczenia, że 

me wiedząc o istnieniu art. 138 
K. K. oddał rad10 swemu wicrzy­
cieiowi, Karolowi Kołaczowi. 
Sąd Grodzki ogłosił wyrok slra­

zujący Stefana Klamkę na l mie­
i!iąc aresztu, z .zawieszeniem wyko­
nania kary na przeciąg 3- c~1 lat. 

OD RZEMYC'.t,l<A 
DO h'.UNTC/,i{A 

(;~iii stalowego rumaka, stoją:cgo 
spokojnie n::i poctwól'ZU, piawie 
.:;p-::d. oka i.;,;i2.8c .cieh, przy c~„- ­

UG!1;-;1ali.1i co1id'1.rnic 11cc12icUć Ezę 

nim \·.; ten spo!;:ób, :le naji~1łod· :.y 
nam:~tny S}J(;rtsmen-cyklista mi~ł 
otrzymać oponę ~umową, zaś naj­
stam-.iy Wloctzio cał:i, r.:nn{'. Na 
szczęscie do pocwiartov;anh rowe 
ru nie dcszło, gdyż czujne \1.foc' -e 
:miicyjne już Pastępnego dnia uję­

ly sprawców kradzieży, odebrały · 
rower i zwróclły go prawowitemu 
·.vłaści ciel owi . 

W dniu 27. 9. rb. Włodzio, Ja­
r. uszek, Mirek i Maniuś stanęli 

przed Sądem (;rcd:-.i1,im w Pabia­
nica ~h w asyście swych rodziców, 
gc~zic przyzmli się do winy, wyra­
zili skruchę oraz :zgodilie oświad­

czyli, że już mgdy w zyciu nie wy­
dągn.ą ręki po cudzą własno.Sć. 
Sąd Grodzki po naradzie ...-;ydał 

wyrok, mocą którego Muszyński, 
Wakr::ak i Wojciechowski testali 
0ddani pcd do:ór dpowiedzialny 
·otlzic6v,r, zaś Prc:~op, jriko inicja­
tor krnclzieży, zo.stał slrnz3ny !Z 

art. 257, K. K. na 2 tnie>s ! ącP. are­
sztu z zawieszeniem kary na 3 

J anm::~ .Muszyi1ski Marian \.11:-!· at:i. 
~zak, Mirosław \Vojcicchowski 1 P1 :y fcr;:;wc.niu wy-.-01~· . Sąd 

.\7-,'tcd~irnierz Prokop w ~vieku , od I wziął_ pcd mne<:, jako_ O!' .• oliczr.o~ć 
lat 1::> do 11. wszy:1cy m1eszka11c·y : a:;.;o:lz~·:ą - przyznarne ~ię cskar­
Pabia1:ic, zmcwili się między sob<!_. J :':c :1ych do \'.'my c:~·uz ich skruchę i 
by ukra1·ć ro-.x:eL· na t .kccłi; clJ. :,ra., di::b1·c poJt c.;py \"! nr.ucc, nie 1:waż::i ­
teu!:z:=i. Kruka. z:im. p!·zy ul. Mo- j0c :a wła:ici ~·:c oddr.nie icn clJ do-
111uszki N'r 121. Krytycznego dni:~ I mu p::pra«vccgo. 
amatorzy cudzej 'vłasności, ur:;rawa Słav1. - WWWRS 

Z,łóż oliarę ~. -· , 

na ooeę.~OWĘ WARSZAWY 
~~~~ 

/ 

ł 
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.rANSTWOWY TEATR 
i?vL STEFANA JARACZA 

uL Jaracza 27. 

Dzts o godz. 19.15 dramat Juliusza 
Słowackiego pt. 

„MARIA STUART" 
w nowej inscenizacji Iwo Galla, z Ilu 
stracJą muzyczną Waldemara Maci­
szewskiego. 

Z chwila rozpoczęcia przedstawie­
nia nikt na salę nie będzie wpusz­
czony. 

PA.&STWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

ul. 11-yo Listopada 21, tel. 150-36. 

Codziennie o godz. 19.15 doskonała 
komedia M Bałuckiego 

„KI.UB I<A W ALEROW" 
z udziałem Ireny Grywińskiej, Karo­
la Adwentowicza i Adolfa Dymszy. 

TEATR LALEK „PINOKIO" TPD 
Nawrot 27, tel. 135-74 

Codziennie prócz pomedziałk6w, 

godz. 9.30, w ni edzielę i święta godz. 
12 „Czarodziejski kalosz". 

TEATR „OSA" 
Trau·gutta Nr 1 

Codziennie o godz. 19.30 w niedzie­
le i święta o godz. 16 i 19.30 kome­
dia muzyczna „Krawiec w zamku". 

TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA" 

W środę, dn. 5 października i co­
dziennie o godz. 19.15 

„PTASZNIK Z TYROLU" 
otieretka w 3-ch aktach K. Zellera. 
Udział bierze cały zespól artystycz 

ny. - Chór, balet, orkiestra. 

ADRIA (Stalina 1) 
„świat się śmieje" 
godz. 16, 18, 20 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Ali Baba i 40 rozbójnikow'' 
godz. 17, 19, 21 

BAJKA (Franciszkańska 81) 
„Rzym miasto otwarte" 
godz. 18, 20 

GDYNIA - (Daszyńskiego 2) 
„Program aktualno~ci krajowych i 
zagranicznych Nr 42" 
godz. 11, 12, 13, 16; l'T, 18, 19; 20 
i 21. 

HEL (Legionów 2-4) - dla młodz. 
„Klatka słowicza" 
godz. 16, 18, 20 

:MUZA (Pabianicka 173) 
„Ulica graniczna" 
godz. 18, 20 

POLONIA (Piotrkowska 67) 
„Potępieńcy" 
godz. 16, 18.30, 21 

PRZEDWIOśNIE (żeromsk. 74-76) 
Bokserzy" 

godz. 16, 18, 20. 
ROBOTNIK (Kiliń~kiego 178) 

„Dni zdrady" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

P.OMA tRzgowska 84) 
„Trójka Trefl" 
godz. 18, 20 

REKORD (Rzgowska 2) 
„Trzeci szturm" 
dla młodzieży godz. 15.30 
„Tragicznv pościg" 
godz. 18, 2o · 

STYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Górą 'Dziewczęta" 
dla miodzieży godz. 18 
„Wielk'.e Zycie" - godz. 18,'łO 

śWIT (Bału.:ki Rynek 2) 
„Moja M:ła" 
godz. 18. 20 

Tl:;CZA (Piotrkowska 108) 
„Złoty róg" 
godz. 16.30 18.30, 20.30 

TA'l'RY - Sienkiewicza 40 
„Dni i noce" 
godz. 16, 18, 20 

Wl,óKNIARZ (Próchnika 16) 
„Potępieńcy" 
godz. 15.30, 18, 20.30 

WISŁA (Daszyńskiego 1) 
„Zloty róg" 
godz. i7, 19, 21 

'WOLNOść (Napiórkowskiego 16) 
„Pan Nowak" 
godz. 16, 18, 20 

ZACHETA 
„Zelazi1y Dziadek" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

Hallo~ f,,ówi Moskwa! 
Radio moskiewskie nadaje codzien 

nie trzy audycje w języku polskim 
(według czasu polskie~o): 

Pierwsza audycja od godziny 16.30 
do godzir.y 17.14 na falach 25/23, 
25.47 oraz na fali 30,67 metra. 

Druga audycja od godziny 20.30 
do godziny 20.59 na falach 374,4 i 
1.115 metrów. 

Trzecia audycja od godziny 22.00 
do godziny 22.28 na falach 31,65 i 
1. t 15 metrów. 

Codziennie prócz niedziel. w pierw 
szej audycji lekcje języka rosyjsk'.ie· 
go. W niedzielę od godziny 15.15 do 
godziny 15.59 na lalach 25,23, 30,67 
i 31,65 - koncert. Prócz tego koncer 
ty odbywają. się w środy od godziny 
22.45 do godziny 23.29 na falach 
25.21, 30,74 i 1.115 metrów. 

' 

......................................................................................................................................................................................... 

Z coleąo "raju napli11wu;ą D1elJiun&i 
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Sportowcy Polski Ludowei 
stają w szeregach obrońców pokoju 

ur1elk1"e rzesze publiczności zgromadzone w niedzielę na stacti,)!lie 
0 Wojska Polsk:eg0 uczestniczyły w uroczystym Apelu spor­
tu polskiego, jaki odbył się ·n Międzynarodowym Dniu Walki o Pol{ój, 
przed międzypaństwowym m0aempilkarsidm Polska-Bułgaria. 

W loży honorowej stadi•mu .<ij ęl: miejsca: członek Rady Pań .> twa, 
wicemarszałek Sejmu - tow.· Zambrowski, członkowie Rządu z Premie­
rem tow. Cyranl~iewiczem i Marsla! kiem R. P. Żymierskim na czele. O­
becni byl: równ'.eż: ambasador ZSRR - Lebiediew i radca Am'oasady 
Bułgarskiej - Spas Kazandieff. 

Po defila.d~ie pionów i nzeszef1 sportowych na podium w~zP.111 
Stawczyk, chluba polskiej lekkiej atletyki. W imieniu sportowców e;a­
łej Polski oświadczył on, że ·- robotnicy, studenci, chłopi i intelii:-enci 
pra~ą. przez podniesienie tężyzny fizycznej swego narodu przyczynić 
się do w~.lki o pokój. „Przez c!ldzicn ną wytęż1mą walkę o upowszechnie­
nie kultury fizycznej i wysoki p01io m ideowy spo-rtu polskiego-, przez 
walkę o zdrowie, sprawność fizyczną i wszechstronny rozwój młod'll,,.;.y 
oraz mas pracujących - b<}clziemy u ma.eniać Polskę Ludową - potężne 
ogniwo światowego frontu pokr..iu". 

Jeszcze nie umilkły burzliwe oklaski po przemów:en'.u Stawczyka, 
gdy na stadion wpadły witane nową falą entuzjavmu sztafety motocykle 
we z całego kraju, przywożące meldunki wojewódzkich komitetów obroń 
ców pokoju. Wypełnione do ost.1tme go miejsca trybuny trzęsły się od 
braw : okrzyk&lv na cześć pokoju : sportu polskięgo. 

Kraków 
pizewodniczących poszczególnych 
zrze~zeń. Z meldunkami przybyli do 
Katowic kolarze „Chemika", lekko­
atleri Zabrza i Krywaldu, pływacy 
l:\ytomia, uczniowie, startujący w 
szke>lnych klubach sportowych i ju­
nacy SP. 

W niedzielę wszystkie hale I boiska 
sportowe Sląska wypełniły się spor­
towcami, którzy pod hasłem „po­
wszechne wychowanie fizyczne I ma 

Szczecin 
Sportowcy Szcze• ina W!<iZ z całym 

społeczeństwem uczcili Międzynar·)­
lhwe Święto Pok< ju, or\Janizuiąc sz~ 
reg imprez sportowych. 

\V me• 1.u piłkt nożne] Gda1isk zre­
misował ze Szczecinem 3:3 (2:21. Gr:! 
była bardzo interesująca i żywa. 

Bramki dla gości zdobyli Kobuj~ński, 
Pilarski (z karnego) oraz Kokot I. Dla 
gcspod,ICCZY Wielga i Gadaj - 2. s~ 
dziował p. Krzyżanowski (PoznailJ 
'Nidzów 4.000. 

Włocławek t ----W związku z obchodem Międ1.y­
narodowego Dnia Pokoj11 we \\ 10· 

cławku rozegrano regaty wioślarskie, 
ktore jednocześnie zakończyły sezon 
wioślarski. W biegu czwórek półwy­
ścigowych zwyciężyła osada KK WR 
(Włocławek) przed TW (Włocrawckl. 
W biegu r::nvórek półwyśc1griwych 
k'Jbiet wygrała osada TW !.'A'bda­
wck). Bieg jedynek wygrał Mariań­
ski z TW (Włr.cławek). 

·Sosnowiec 

madziło się około 4 tys. publiczności, 
zapt;Czątkowały popisy gimnastycz­
ne, wy:konane przez zespół gimna­
styczny ZS „Spójnia". Ponadto odby­
ły się biegi sztafetowe, wyścigi ko­
larskie i mecz piłki nożnej. 

Zakopane 
Sportowcy Zakopanego uczcili 

Dzień Pokoju szeregiem imprez. Na 
program zawodów złożyły się: gym­
khama motocyklowa, wyścigi kolar­
skie ornz ir.ecz piłki nożnej pomiędzy 
-reprezentdcją Nowego Targu i Zako­
panego. 

Wieczo:em przy ogniskach rozpala 
nych na stadionie sportowym popi;y I 
wały się tańcem i śpiewem trzy mi­
st1zow5kie grupy regionalne 7. Buko­
winy, Szanar i Kościeliska. 

Fragment z defilady na stadionie 
W. P. w Warszawie. Reprezenta­
cje piłkarskie Bułgarii i Polsk: przed 
spotkaniem międzypaństwowym w 
Warszawie. 

Sport Polski 
w dniu Święta Pokoiu 

---

Sportowcy krakowscy po wi~cu 
manifestacyjnym udali się na ~ta­
dion „Ogniwa·-Cracovii", gdz.ie <;d­
był się szereg :mprez, przez któte 
sportowcy krakowscy zamanifes~ 1Wa 
li swoją niezłomną wolę walki w nbro 
nie pokoju. Przed zawodami pPkar­
skimi reprezentacji „Zwią7.kowca·'­
„Orlęta", zakończonym zwycięstwem 
„Zw:ązkowców" 3:0, mistrz Potskl w 
zapaśnictwie B:&Jorek odczytał rl":r.olu 
cję sportowców w sprawie pokoju, 
którą zebrani przyjęli z aplau.-,em. 
Tę sa.mą rezolucję odczytał piłkuz 
„Gwardii"-„Wisły" Gierglel pr"':ed 
południowym: zawodami reprezcnta 
cji „Gwardii" i reprezen~cJi LSZ. 
I tu równ:eż długo niemilknącymi 
oklaskami manifestował: sportowcy 
Krakowa swą solidarność z między­
narodowym obozem pokoju. RP.pre­
zentacja LZS-ów oparta na dr:1źyn-'.e 
LZS-Bieżanowiarika, stawiala zacię 
ty opór „Gwardzistom", w których 
szeregach grało wielu zawodn:ków 
ligowych (Wapiennik, Legutko, Ci­
szewski, Kwiatkowsk~ Ru'Pa, G;er­
giel) i uległa po zaciętej walce 2·4. 

sowy sport Polski Ludowej, to po- Dla uc:rczenia MiędzynaroG.owego 
mnożenie sił budowniczych podstaw Dnia Pokoju odbyło się w Sosnowcu 
socjalizmu, to pomnożenie sił obroń· międ:~yokręgowe spotkanie p!lkarskie 
n'1w pokoju" i:organlzowilli cały ~ze- między zespołami Sląska i Zllgłębia, 

.•••.• ........................ ~,....... ...................................................... „ 

reg imprez sportowych. • zakończ~ir.':! za~łużon ym zwycięstwem 
Łó~:ii 

1 
drużyny Sląska 3:2 (3:1). W Tczewie zwyciężyli tyko Czarnecki i Nlewadził 

Przed meczem piłkar-;khn Nrocław I Olsztyn 
~ Łódź rozegrano propagandowy Z okazji Swięta Pokoju, odbyło sit; 
trójmecr. lekkoatletyczny. Zwycięży- na Stadionie Leśnym w Olsztynie 
li lekkoatleci „ŁKS Włókniarza", zdo szereg imprez spot towych. 
bywając 83 lfankty przed .,Chemią" Mer:z piłkarski między reprezenta-

GDAŃSK. - W rozegranym w 
Tczewie meczu pięściarskim o mi· 
strzostwo I Ligi „Gwardia" z Gdań· 
ska wygrała ze „Związkowcem' 

iŁódt) 10:4. Nie rozegrano walki w 
wadze półciężkiej. 

48 punktów i „Spójnią" 44 punkty. cją Torunia a reprezentacją Olszty-
Po konkurencjach lekkoatletycz- na zakończył slę ZV()lcięstwem go- Wyniki: w. musza - Mlkołajczew-

nych reprezentacyjny piłkarz Polski śd 4:2 14:1). ski (Gwardia) wygrał ze Stasiakiem, 
i Łodzi Włodarczyk złożył w imieniu w w. lwgucieJ - Kruża (Gwardia) 
sportowców łódzkich UroC'z.ystą dekla ' Lubl1' n I przegrał pn:ez dysłwalifikację w 3-ej 
rację na rzecz pokoju światowego, 
którą zebrana na stc.dionie publicz· :---------------..: rundzie z Czarnec im, w. piórkowa-

Katowl•Ce I ność: przv;G~ladz entu„z)azmkem. W miastach i większych osadach Antkiewicz wygrał przez k. o. w 1-ej 

I 
Lubelszczyzny odbyły się w niedzielę rundzie z Zajączkowskim, w w. lek-anS bezplame imprezy sportowe, maj;~ce 

Ś k 
· l' na celu nopularyzaci·ę sportu I „,yra· klej - nek (Gwardia) pokonał przez 

. 

Sportowcy ląs a masowo wz1ę 1 ,- " 
udział w obchodzie Mi<>dzynarodowe żenie solidarności sportowców z sze- k. 0 • w 3-ej rundzie Wojtczaka, w 

" Na wszystkich boiskach i stadio- . . 
go Dnia Poko1'u. z terenu całego Slą- rokimi rzesz<1mi spoteczeństwa w dą· połśredniej - Iwanski (Gwardia)"'Zno 

nad1 v:ybrzeża sportowcy Okręgu 
ska przvbyły przed gmach Wo1·e- Gd · k' 'f l' · ~eniach do utrzvmania poko1u świa- kautow:ił .w 1-eJ· rundz1'e Deskę, w. 

1 ans 1ego mal"' estowa 1 swą nie-
wództwa sztafety wszystkich zrze- w towego. · d · K · k' (G d' zkinną v..olę utrwalenia p;)koju. Imprezy sportowe na stadionie sre ma - wiat owski war 1a) 
szeń i klubów śląskich z meldunka- pokazach obejmujących prawie w!>zy k ł T b k · 'k 
mi. które złoźyły na ręce wicedyrek WUKF w Lublinie, na którym zgr:i- wypun Iowa a or a.. w. c1ęz a -

' 

stkie ~ałęzie sportu, c-<łonkowie klu-
tora \VUKF - Cieślińskiego oraz lJÓW i zrzeszen zademonnTowali swo • 

je .)Siqgn'ęcia na polu kr~ewienia kul Co usłyszymy przez radio? ····························~·················· 
Uśmiechnij się tury fiz~~i.ai.~.P..:.o.,,rt-•1_. -----or: 

I Poznań 
W ramach imprez zorganizowa­

nych z okazji Międzynarodowego 

lhia Walki o Pokój poznal'1ska „War 
ta" pokonała w spotkaniu piłkarskim 
wicemistrza poznańskiej A klasy 
,.[.ąb" w stosunku 4:2 (0:1). 

~ 1 No •lo::l~~=-~j::vwe W<o-

Mechliński (Gwardia) uległ na punk• 
ly Niewadzilowi. 

W ringu sędziował mgr. Kowalsld. 

Tenisiści nasi 
przegrywają w Poznaniu 

Mecz tenisowy „Widzew" (Łódź)­
„Ogniwo" (Szczecin) zakończył si' 
zwycięstwem tenisistów „Ogniwa" 
7:6. Z ciekawszych gier wymienić na 
leży spotkanie Tiorzyński (Szczecin) 
- Skone(ki II (Łódź), zakończone 
zwvcięstwem Tioczyńskiego H5, 6:0, 
6: 2. 

G f.. OS 
Organ f..óiłzkfego Komltf'tn I Woje­
wódzkiego Komlt~tu Polskiej Zjedno­

czonej Partii RobotnłczeJ 

Red ag u Je: 
KOLEGIUM REDAKCYJNE, 

Wydawca RSW „Prasa". 
Adr. Red.: f,ódź, Piotrkowska 86, m p. 
Druk.: Zaltł. Grartczne RSW „Prasa" 

Łódt, ul. Zwlrkl 17, tel. 206·42, 
Telet ot> y: 

I\edaktor naczelny 
Zastępca rP.d. naczelnego 
Sekretarz odpowiedzialny 
Dział partyjny 

2111-14 
218-23 
219-05 
254-25 

wewn. 10 
Dział korespondentów robot-

niczych I chłopslclch oraz re­
daktorów gazetek ściennych 219-4.2 

Dział mutacji %23-29 
Dział miejski I aporto~ 254-21 

1 wewn. a I 11 
Dział ekonomiczny 1!23-29 
Dział fabryczny 216-19 
Dział rolny ZH-21 

Redakcja nocna 
Wl!wn. 9 

172-31 
Ko I por ta t. 

l.ódt, Piotrkowska 70, tel.~22-22 
260-42 

Łódź, Piotrkowska 55 
tel. 111-50 I llł-75 

Administracja 
D•ział ogłoszeń: 

D-054()3 r l clclwiu cd było się {; wlęto spor!ow· 
ców k:.i czci Dni1 Pokoju. Po barw 
IJe; uefiladzię wszystkich k'~1••li..,, 
tVr·icłe.w!a przemo'i w·1t !lo zebranych 
dyr. WUKF Skraba, a następnie od-

,.._-~ były się zawody sportowe. W meczu 
piłkarskim AZS Wrocław pokonał 
LZS Krzemieniec 1:0 (1:0). V! zawo­
dach lekkoatletycznych „Sµój11ia" 

Nowy sposób usypiania. pacjentów. (Wrocław) pokonała „Górnika" (\Vdł 
Hallo. brzych) 53:33. 

12.04 DZIENNIK POŁUDNIQWY. I (Ł) Muzyka lekka i operetkowa. 
12.20 PR ZER W A. 13.25 Pr0~ram I 16.50 (Ł) Rozmowa z przodown!k~em 
dnia. 13.30 Muzyka obiadowa. 14.00 pracy i racjonalizatorem z Paóstw. 
Kronika węgierska. 14.15 '.Ł) K0mu- F-ki Sztucznego Jedwabiu w T,1ma­
nikaty. 14.20 (Ł) Pogadanka ini:. J. szowie Maz. - ob. J. Leszczy11.~k'm. 
Kraut!orsta p. t. „Zywienle cieląt do 17.00 Koncert roirywkowy. 17.'l5 ,.Z 
6-ciu m:esięcy życia". 14.30 (Ł) Kwa- frontu brygad S. P." - aud. sł.­
drans muzY'ki instrumentalnej. 14 45 muz. 18.00 Reportaż. 18.15 J. B. 
(Ł) W ramach „Aktualnośct ?ódz- Foerster - Nonet op. 147 na dwa te. 
kich" - przemów. w-preczyde!l~a m. maty. 18.40 „Wszechn:ca Radiowa" 
Łodzi ob. Edmunda BugajskieiiO z kurs I. 19.00 Audycja I z cyK:lu: „Pa 
okazji „Tygodnia Zdrowia". 14.55 Au miętniki Kilińskiego". 19.15 ,,W ryt­
dycja PCK dla chorych. 15.10 Autly- m~e tanecznym". 20.00 DZrnNNIK 
cja dla szkół popołudniowych. 15.30 WIECZORNY. 20.30 Rezerwa :izien­
„Stanisław Jachow:cz - pr-zyjaciel nika. 20.40 Muzyka rozrywkowa. 
dzieci" aud. słow.-muz. 15.05 Muzy- 21.00• Koncert symfoniczny w wyk. 
ka rozrywkowa. 16.00 DZIENNIK Wielkiej Ork:estry Symfonicznej P. 
POPOŁUDNIOWY. 16.20 (Ł) Audy- R. pod dyr. G. Fitelberga. 21.-10 (Ł) 
cja Ligi Kobiet. 16.25 '.Ł) W ramach Audycja pt. „Pablo Neruda - poeta 
audycji „W pracowniach łód~k:1:h u- Pokoju" w CJ.prac. J. Walei1~zyka. 23.00 OSTATNIE WIADOMO~CI. 
czonych. artystów i pisarzy" - pog. 21.53 (Ł) Omów. progr. lok. na jutro. 23.10 Program na ·jutro. 23.15 Repcr­
dr. W. Wyrwiok:ej-Kołodzieczyko- 21.55 D. c. Koncertu symfonicznego. I taż . z Międzynarodowego Kon'.rnrsu 
wej „O profesorze Jerzym I~ol).'>r- 22.30 „Samotność" - fragm. powi"!ś- Chopinowskiego. 24.00 '.Ł) Ko:i.cert 
skim - laureacie tegorocznej p;ń- ci M. Wirty w przekł. K. M'.anow- życzeń. 0.30 (Ł) Zakończen:e aujyi;ji 
stwowej nagrody naukowej". 16 35 skiego. 22.50 Muzyka .rozryw,, nva. I i Hymn. 
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Daleko od Moskwy 
_ Nic z tego - rzekł Karpow. Rób co chcesz, 

ale nie pozostawię cię samego. Jeżeli nie chcesz powró· 
cić to pospacerujemy razem po tajdze. A jeśli chcesz 
- 'to możemy pójść do geologów, trochę się rozer­
\viesz. To jest blisko. Spotkałem twego zn.ijomego dwa 
razy, wciąż pytał o ciebie i zapraszał. 

za pół godziny zbliżyli się do miejsca postoju eks­
pedycji Chmary. Kilka nam'.otów o drewnianych ścia- -
nach i brezentowych dachach stało na polance obok 
rz.eki. Przywiązane konie żuły pokarm. Na brzegu wi­
d?.ć było wieże wiertnicze, ludzi natomiast nigdzie nie 

było. d . 1'? d . 'ł . K - Gdzież się wszyscy po z1a i. - z z1w1 się ar-
pow. - Przed trzema dn'.ami . był tu cały jarmark. . 

Skierowali się do namiotów i zostali zatrzymani 
11rzez żołnierza straży granicznej. Zaczął ich wypyty­
wać, lecz poznawszy Kowszowa uspokoił się. 

- Tutaj jest lejtenant Baturin, towarzyszu inżynie­
rze - powiedział przyjażn:e. - Jeżeli chcecie go zoba-
czyć, to znajduje się w tamtym namiocie. . 

Lejtenant usłyszawszy głosy, wyszedł na spotkanie. 

Opowiedział, że geolog Chmara i jeszcze dwóch ludzi 
z ekspedycji, zostąło zaaresztowanych i skierowano ich 
samochodem do Konczelanu. Pozostali spakowali manat­
ki i wrócili do Czongry. - Była tu mewielb b .jatyka. 
Wasz znajomy zachował się nieszczególn·e tak, że mu 

· trochę wygarbowali skórę - roześmiał się Baturin, ro­
biąc do Aleksego oko. 

Wiadomość ta nie zdziwiła Aleksego. 
- Szkoda, żeśmy się spóźnili .Z przyjemnością do­

dałbym temu nikczemnikowi coś od s:ebie - poważnie 
powiedział Aleksy i spojrzał na swofe pięści. 

ROZDZIAŁ DZIESIĄTY 

POMIĘDZY KONTYNEN'l'EM A WYSPĄ 

Kry płynęły bez przerwy, zdawało się, że z całego 
morza napływały do wąskiej c : eśniny. Chwilami woda 
była już całkowicie wolna, chwilami zjawiały się znów, 
jak niekończące się stada owiec, podążające na wiosen­
ne pa11tw:ska. 

Niewielka flota Poliszczuka. skłridająca się z ośmiu 
holowników i tuzina ba,rż, mogą już ruszyć, ~:e nie 
było jeszcze mowy o regularnym pływ~niu. To wście­
kało Beridzego, który pragnął jak najprędz~j dostać 
się na ląd. Przejechawszy całą wyspę od Konczalanu 
do cieśniny po ukończonej drodze, główny inżynier 

przekonał się, że punkt na wyspie można śmiało pozo­
stawić pod opieką Rogowa. Obecnie główną troską Je­
rzego Dawidowicza była budowa węzłowej stacji prze· 
pompowywania ropy, położonej po tamtej stronie Dżag­
dyńskiej c:eśniny. Oprócz dwóch punktów na cieśninie, 
istniało jeszcze cjziesięć innych; na całej trasie przystą­
!Jiono już do spawania, co wymagało czujnego oka gos-

podarza trudno więc było usiedzieć na miejscu. 
Beridze omówił z Batmanowym przez selektor pla­

ny na r.ajbliższą przyszłość: zamierzał razem z Kow­
szowym pojechać na tydzień do Czongry, gdzie pomo­
gą Filimonowi zor· entować się w montowaniu pomp 
i motorów. zorganizują prace spawania na głównym 
~unkcie lądowym od cieśniny Adunu, a następn:e ruszą 
wzdłuż trasy do Nowińska. Główny inżynier zabierał 
ze sobą również Topolowa i Tanię: Kuźma Kuźmycz 
miał pozostać na węzłowym punkcie, aby prowadzić 
roboty, związane z budową stacji pomp. Tania miała 
się udać do Nowińska, ażeby rozpocząć zakładanie sta­
łej linii telefonicznej na słupach, Czernow zaś miał to 
samo robić na wyspie. 

13eridze otrzymawszy od Fitmonowa wiadomość że 
;~rzez. cen;ientowa.ną podłogę budynku sta~ji pomp p~ze­
oostaJą się podziemne wo<lY,, pos~anow1ł natychmiast 
wyruszyć na kontynent. Poliszczuk sprzeciwiał si~, 
gdyż uważał, . że na!eży przeczekać dwa. trzv dni. Ro· 
aow zaś dolewał oliwy do ognia. 

' 
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